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PRZYRODZE,NIU DRZEW. -

\ 

ROZDZIKL I. 
I •°' 

O włamolciach Drzew. w ogólnolci. 
• • J 

ZBiór • ws.zyfl:kich gatun~~vw· iltot roślinnych, ile 
ich po całey ziemi okręgu rozproszonych iefl: , 

- z powodu podobieńll:w tak bliskich , ii między so„ 
bą , wszyitkie ieden czynia związek, nazwa~o Hró•:. 
le(iwem Roślin , którego częś.ci składaią drzewa. 

A iako rzeczy fl:wo'r-7ienia widzialne nam, dzie­
lić zwykliśmy na trzy tak pr~ezwane królefl:wa , 
Zwierzq,t , Roślin, i Kopalnych,' czyli ziemnych 
płodów ; tak w ftosunku iednych do drugich, zda­
je się toi k.rólefł:wo Roślin śrzodkniącym bydi 
między temi dwoma, kodcami łańcucha swego , 
ie tak rzekę, iedne i drugie wiążąc. Jakoż od 

- dawna przyfł:osowano . rośliny do ~w.ierząt \V nii„ 
A z. 
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57.ym O:opniu , dla wielu choć opodal usuniętych, 

iednoftayności cech. (") 

Początek roślin ieil: w siemionie' , kaidego zaś 
w swoim rodzaiu , i gatunku , każde bowiem de­
miono , swóy własny rodzay wydJie, a nr zinrnko 
<Jd Sosny nie rodzi Dębu lub Jod ł y, choć so­
śnie podobnieyszey w kształcie. Stąd iawnie wi­
d?tiemy, .ów niezmienny tryb mn_oienia, w niesko,11: 
czonych koleiach, podług tego wszechmocno~c1 
pierwotnego słowa, każdey iiłocie ftworzun.ey '. 
w swym oddziale - rzeczonego , to iefi:; roście i 

mnoźcie się. 

To siemiorio, _acz drobne w sobie zn wiera, ile 
wnosić możemy, przez redukcye pierwiaftków w je­
dnę ifl:otę, ~sz.yllkę, ,rnatc-ryą ·. s~ładn, na~ugro­
mnieyszego nawet drzewa, z ktorey to pi erwo­
tney materyi w i,iemionie zawartey, przeciwnym 
sposąbem, to. iell: przez wywodzenia nn fiępne , 
tychże skupionych , w jedno pierwiafrków, dzie: 
łem · przez Twórcę -przyrodzeniu zleconemu, cz. h 

, mocą ·życia niższego , ka~dey ifl:<?_cie ciała , w swey 
mier1.e danego, oney skład i kształt zewn.ęt rzny, 

sprawiony bywa. 

(*) Biorąc za ogólną cechę dłot w k_rólefłwie zi~mn.1 ~ 
części fh{ot. ć (fixatio), drzewa ktore po rozw1;p.an1u 
oftatecznym składu swego , nayol,fi tsz;ą mas~ę zie­
'annyi;h fia{ych C7iŚCi oknuią ; w i:z ę <lLie roś l in , te­
goż ziemnego _kr ólelhv:a łańcuch, a nut:ycyi .spra.w~ 
wspolną ze zw1erzętam1, ru<:_hcm , ouz 1 czunem uk 
w Polipach, też rośliny dotykai'l iańcuch, zwierz'lt 
królefhv.i. 

\ 
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T a redukcya ciał roślinnych, w jednę iftotność 
swoię , własną rodzaiowi swe'mu , a w siemionię 

zawartą, (naprzykład Jabłoni całey, z drzewem, 
owocem, korą, gałęźmi, liśćmi, kwieciem); któ­
ra w roślinach prneciągiem Iii.ta iednego, w drze­
wach przeciągiem lat: kilku, i kilkudziesiąt się od­
bywa' iakim sposobem sprawiona bywa~ iefl: rze­
czą nam niedościgłą. Stop1Jiowa~ie zaś wywodzeń 
pierwiailków z powyższey redukcyi , do składu, · i 
kształtu ciał~ roślinnego , bliiey iako rzecz nam 
widz ;alna znaiomą iefr. Pierwszy ll:opień sprawy, 
ile oku podpada , ie ft ' ii si emion o w' ziemię scho­
wane, za sprawą wilgoty i 0 ~iepłości p omierney ~ 
pęcznieie i obrac:a się w kleykość gluten. Ten tryb 
powszechny ieft i ciałom zwierzęcym, których po­
c:z.ątek rodu , w t ymźe okazuie się kształcie, -iako 
i o człowieku , _ile przez ciało w~pólną ma spra­
wę dętąd ze zwierzętami, powiedziano iefł: Coa­
gulatus in sanguine , ex semine hominis, Sap. Ji'II. 

·Z tey ma ssy kleykiey wywod ~ię widzi nafi:ępny, 
części składowych w roślinach , korzonka do związ­
ku z ziemią i pobierania z oney poźywu, tot 
zdziebełka i lisci , przez ktore z powietrzem i . 
czynem św;iatła , oraz ciepła słonecznego maią swóy 
do wzrofl:u związek; w człowieka zaś składni, nay­
celnieys7,ey między wsz.elkim ~jałem , naypierwey 
poftrzega się serce, ;a ko przybytek krwi, toi mózg, 
o którym się niiey wniosek domysłowy· powie. 
Po W!tworzen,in składowych części, swoich; drze­
wa , · iako i wszyfl:kie rośliny pobie.ra-ią swóy po­
iyw • V: kształcie wilgoty , z różnych pierwiall:ków, 
wody' powie t rza , oraz, rozwiązanych ciał pier-

. wialH~ów tak w · nich \ iako i w. ziemi, za wartych. ~. 
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które w siebie wciągaiąc ,.. trybowaniem przemie­
niaią w własne swe ciało , którego mass at ym po­
iywem zasilona, w 1.dłuż ' 'i w grubość , przyro­
dzeniem swoim zamierzone , wzrafra. A że też. 

- ro~liny do pokarmów ciał zwierzęcych służą , i 
znowu zwierząt wymioty, zasila~ą .wzrofl: roślin, 
łańcuch się widzi dzieła przyrodzenia , którym 
wszyfl:kie się ciała za silaią , przez fi:opni owanie 
iednych poiywn_ych pierwialłków:, skąd 1>ię oraz 

r domyślić n1o:l.na, iż wszyfl:kiego ciała iedna pier­
wotna iefi: matei::ya. 

Sprawa - zaś nutrycyi w Roślinach odbywa się 
naprzód lutrowaniem ',Vilgoty p0iywney w ks1.tał­
cie pary , za pomocą ciepłości ziemi przez słoń­
ce: Powtore oneyźe skupieniem cohobatione. 
Stąd przyró,~n11ć moinaby rodzaie roślin, do ty­
lu różnych Alembików , które cz.ęści pożywne so­
bie .właścjwe, ze składu onych w żiemi wypława­
mi na pokarm swóy obracaią. Zmiany ciepła i 
zimna w tę i;prawę ifi:otnie wchodzą ; pierwsze do 
wypław, drugie do skupienia onych. Jakoi fl:o­
pień ciepła w tryb rośnienia wchodzi; ten troill:y 
się nwaia; początkowe bowiem ciepło łagodne , 
owilione, naylotnieysze czyni wypławy, które 
w drzewach zawiązuią kwieć; drugie, natężone , 

. suche, do grubszych '.'l'Ypławów, na drzewiane 
włokna , ofi:.atnie, · skwar i zapiek naysuchszy, któ­
rym gorącość powietrza wyciągaiąc· wilgoci, za• 
twardza części ciał roślinnych. 

Tryb sprawy pokarmney roślin , widziemy 
ciałom zwierzęcym ·wspolnym hydź, które pokarm 

, I 
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. iuty , i w wilgotność rospuszczony, ·przez wy­
. pławy w krew obracaią. N a wet di::szcz~ i ros~, 
owe :z.awoźniki pokarmów roślinnych , powil:a1ą 
z wypławów ziemnych, w mgły i obłoki ulotnio­

'nych, które trybem kołowym z .ziemi w · powie• 
trze idą , a z niego na powrót do ziemi si" wra• 
caifl. 

R O Z D Z f A L II. 

O składni czyli Budowie Drzew. 

·DRzewa , RoHin króleił:a czę~ć • w związku 
z roślinami będące , przez zbliżone podobieńfl:wa 

-cechy w budowie swoiey , a ' rzęd ieden w swych 
rodzaiach społem czyniące przez . ściśley ieszoze 

' zhli·i.one podobieńfl:wa, znamiona, assimżlatio , ia­
_ko się w rodzaiach i gatunkachn1iędz.y sobą prze­
..cię różnią , składem swych cz. ęści, czyli k szta.ł­
te·m zewnętrznym, okiem pofi:rzegać się ' łatwo da­
iącyIJl , tak ta odmienność kształtu , kory , liści, 
,&amiar.: wzroi:łu, przyrodzony kaidemu, posada. 
gałęzi i onych ró:l.ne nachylenie, odmienność kwie-

-cia i siemionu, które raz.liczną · odmianą, oko wa­
bią , i .frworzenie , zdobią , w celu swoim Jfi:ocie 
kai·dego rodzaiu i gatunku, odpowiada ią; nic bo­
wiem przyrodzenie bez _ prz.yczyny nie czyni , i 
wszyll:ko ma swóy "związek i harmonią. 

Że zaś przez ograniczenie- rozu~1U naszego, 
.który ndm do potcrzeh z exifl:encyą naszą towa­
~tzyszącycl\, nie .do hadań próinufici , ! pychy dą-

r 
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. nym' łefh pierwotnych , a ie tak powiem origi• 
nalnych przy ftworzeniu iftot, wła5ności nie pozna­
iemy 1 przeto ill:ota wnętrzna nam będąc ukryta, 
prze1, powierzc.howne tylko znamiona rzeczy ro­
~niemy, 

Znamiona powszechne budowy drzew, i 
iamiar onych części , w krótkości są te : 

Korzeń, ten sam sk:ład ma budowy, co kło• 
dzina i gc.łęzie , ma drze1i, drewno , korę. Ten 
sam prawie ma kształt co i \V'i.eizch drzewa , a ia­
ko wierzch iefr ikorze.'l górny, do r.ośnienia w po­
wietrza okręgu , tak on iefr koniec dolny, do. 
rozraftania w wadl:ach ziemi. Czyn konenia iefl: 
wciąganie po:l.ywu, które w składzie wilgoty zie­
n1ia podaie , a z posady onego gałąźowa 11 w głąb 
ziemi , gdzie ciepłość się ,;kupia, wnosićby mo­
żna, że vr nim ieil: skład ciepła pierwiall:ku, ży­
wot roślinny utrzymuiącego , które wraz z wil­
gotą pożywną drzewu zaśyła ; w korzeniu też ' do 
wzrofl:u~ i odradzaaia Ściętego z pnia drzewa , si­
ła ż~wotna iefl: zamknięta. 

Gałęzią, z tych kaida iefl: wyohra2eniem zdro­
bniałym drzewa rodzaiu swoiego, czyli ie każde 
drzewo nosi na sobie ilo gałęzi, tyło drzewek. Po„ 

- sada . gałęzi iakohy tyle ramion w górę wyciągnię­
tych , i w prze!trzeń powietrzokręgu , wnosić da­
ie, it służ!! do wdągąnia potrzebnych "" do bytu 
drzewa pierwiafi:ków z powietrza , toź w nim pły­
waiącey elektryczney mat~ryi ; one ,wywodzą po­
'ywną parę ąd korzeniil ku wierzchowi~ i w pr~e„ 
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!l:ronność, ciągiem kanałów S\>voich , iako wiclzie­
my, ii w gałęzje przyhrrne drzewa silnie ro,Sną ; . 

-i ie one w mierze wzrofl:u drzewa , w grubo~ć. i 
długość także wzrafl:aią. Dyrekcyą gałęzi naywię­
cey uważać można, ze frroną Wsc.hodową i Połu­
dniową,. ia ko to po gościńcach przez la's gęfl:y idą · 
cych , pofrrzega6 moina, ii gałęzie za ciągiem po-

- wie trza i światła idą , na tę narzuciiiąc się frronę 
- naysilniey, skąd ś wiatło i powietrza ciąg odbiera-
ią. Tu może mieć rnieysce uwaga , i·L. dr7.ewa czę­
sc1 składowe, maiąc wszyfi: kie iednot1ayność . bez 
oddziału wyraźnego do szczególney funkcyi , iak iefr 
w ciałach zwierzęcych, ftąd pochodźi łacne iodro-

- ązenie oddętych części, --i przyrośnienie wszcze­
pionych. Zwierzęce zaś ciała, oprócz wyi11tków 
niektórych owadów, toi raków , ślimaków, czę­
ści órga nicznę i członki raz utracone:, nie odradza­
ią więcey. 

Liście , maią widoczne żyłki , którym sok 
z drzewa po liściach s·.ę ozchodzi, tei· liście ma­
ią dziurkowatość, czyli sitka, barwę zaś od świa­
tła na bieraią. Czyn onych iefł wciąganie i wyzie­
wanie powietrza , odpowiadaiące nieiako funkcyi 
oddychania w ciałach zwierzęcych. Pa1o·wanie o­
nych , gdy "przez przygrzanie sło1ica rozł.ożone i 
z wilgotności oschłe iefl: , bierze pierwiafrek tego 
zdrowego powietrza · w oddech zwierzęcy wcho­
dzącego , co kwa~orodem zowią; wciąganie zaś 
powietrza'. ten, sam musi mieć cel , co w płuca?h 

. ieił: zwierzęcych, to iefl: zasilenie ciepła tywioł­
nego calor vi~alis, któryby iako widzierny, na 
płomieni~ , przyduszonym zofial, be~ ~napływ~ 
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świeżego z Atmosfery powietrza. Drzewa przeto 
wyziewaiąc czyfl:e oddechowe powietrze, a wcią­
gaiąc wilgotne wodorodern _zwane , z,di:..owość u­
trzymuią powietrza. Oprocz tey liści funkcyi, od 
nich pohje raią drzewa chłód i cienill:ość , które­
mi zapiek słońca , na korzenie, obofl:rz,aią, miły 

. spoczynek cz.łowiekowi w upale t;prawuią, na zi­
mę zaś gdy soki gęśnieią, uił:aniem trybowania. o­
padaią uschłe, a ' przy ~złych .onych· nailępców za­
wiązki są w pogotowiu , które od LTJiazgi pocho­
dząc, przez łub na wierzch się ' wydobyły. 

\ 

Drewno , w massie drzewa uważa się część 
ściśleysza , drzeń nazwrna, od korzenia do S'l.czy­
tu śtzodkiem war!l:w drzewnych idąca, pospo1icie 
ciemnieyszey zapiekłey barwy, toż druga część 
daleko mięR<;za , z~raz spodem kory będąca, co 
mia.zgą zowią, i iell: nayświeższą p~7-yrosłą drzew.a 
massą , rożniącą się od doyrzałych dawnieyszych 
ciała drzewnt:go warftw, które przez słoie rozró· 
żnić można. < 

Łuby na drzewach maią się do niego iako łu­
pieie na 1.wierzętach; onych sprawą iefl: za trzy- · 
mywanie zbytniego parowania przez zapiekę słoń­
ca , otulenie drzewa od zimna, i zachowanie 
wnętrznego ciepła. Pochod'l.ą 7, naygrubszych, wi.1-

, go_t , czyli rozwiedzionych ziemnych c~ęfoi , któ· 
re drnewo na wierzch iakoby potni.eniem (tran­
spiratio) wyprowadza, a. powietrze atmosfery wil· 
gotę wsiękai<i'c ~ w część fl:ałą zaciska , podobnym 
<Spo !>ohem iak u zwierząt skóra, a w owadach sko-

J U a _ się · obi. Warsty wierzchne kory rozwię-

, 
' 
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zuiąc się wiekiem lub niemocą w pierwiail:ek 1.ie- . 
mny, daią mieysce priyięcia się na iey powierzch­
ni mchu , lub innych, roślin cudzożywcami zwa-
nych, 1 • 

Kwieć z w;y:pław naysubtelilieyszych poży­
wów drzewnych , a to z pierwi~fl:ków powietrza i 
"lvody pobieranych, początek i wzrofl: bierze. Wo­
nia iego 0znacza duch rośliny iywotny , . który się 
kwie,cieill na goło prawie, fakohy rąbkiem oble­
ka , piękność barw iego , czynem iefl: ~wiatła , i 
cząfl:ek onego, które w sobie przyymuie. Kwieć, 
iefr czę ść składowa nayczulsza w roślinach , kt ó­
rey kaida ofl:ra zmiana powietrza szkod zi , i od 
którey chow:aiąc się chroni , iak się widzieć daie 
w rasowaniu zhoi. 

Owoc ielł: pokarmem ziarek , czyli siemiona , 
poczyna bowiem gnić , . gdy to doyrzałe fra\va. 
Innym trybem idzie doyrzanie owocu od drzewa 
xnateryi, to bowiem z początku miękkie , przez 
war sło11.ca ~atwardzonym bywa. Owoc przeci­
wnie, twardości z razu będąc karnienney, za doy­
rz_aniem' miękkie i soczyfl:e się robi. Doyrzanie to 
za sprawą słońca i ciepła wnęt_rznego, Iława, skoń­

czeni_em wyrobienia soków w ow.ocu prz~z fermen- · 
tacyą, którey !topnie są dwa , wiirny i · octowy. 
Łupina służy o~ocom do zaćhÓwania ciepła wnę­
trz~e~o, którym soki swoie wytwarzaią , w t::ey 
łupinie maią sitowia , któremi wonie mocne wy­
daią , gdy sok fern1entacyą swoię ukończył, _..;, sie­
bie '· oraz wciągaią od' powietrza rozwiane w !lirrt 
cząfl:ki , odrazt;, hio.rąc od wyziewów irinych ciał.., 
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przy k t órych się znayduią. W owocach są iyłki, 
k tóre mi ·wypływy od drzewa nn soki lutruią , · a 
które przy ukończeniu fermentacyi, gdy o woc · 
doyrzewa , rozwięzuiąc skład swóy , \V tei się o­
bracoią soki, il:ąd potłuczenie owocu kazi go. 
W ogólności owoc iei'.l: udzielnym płodem drzewa, 
w c1.ęść drzewa składową nievvchodzący , owszem 
oddzielną organizacyą swoię maiący , w fropniu ro-, 
ślin , które w krótkim czasie , całą swoię wegeta­
cyą odbywaią. 

R O Z D Z I A Ł III, 

O niektórych Drze~ wlamolciach , i onych Żywo· 
tney sile. 

MN o:4ą rośliny i lłotę swoię związaniem płci , 
iak i w zwjerząt kr<)leltwie, co inż od wieków 
po!łrzeione iefi: , iako Theofrat filozof Grecki, 
wielą lAty pr2.ed Erą Chrześciańską piszący, w swym 
phmie I roz prawia. I,ubo zaś dokła dnieysze ,pozna­

nie części składowych płci w tym wieku .mamy , 
bytność iednak onych płci, i sposób się mnoż,enia, , 

hynaymniey we wszylłkich roślin rodzaiach dowie­
dziony::n nie ielł. 

Tak u roślin, iak w ciałach zwierzęcych , pa­
ra iefr, co upładnia (aura seminalis ), u roślin 
w pyłkb kwi~towy~ zawarta. Pro'lacy znaiąc czę­
fl:o hliiey prnyrodzenia sprawy , nad uczonych, ho 
ftanem .:;woim i pracą koło ziemi cł\odzą, widzą to 
upłoclnienie na zboż!l :: a z gęfl:e'.y , kurzawy, przy 

' ' 
-·1 
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cichym pogodnym czasie , rokuią plon ~yiny , i 
słusznie; są to bowiem 1.boż weselne gody . 

Kwieć płciowy, albo iefl: osohn~ .na kaźdym / 
drzewie samczy, a samiczy , iako u i ałowcn, ie­
siqnie; albo na iednymźe d rzewie , udzielnie ie­
dnak·, iak u dębu, na- buku, leszczynie-,, naywięcey 
i~dnak na iednym d rzewie i społem pomię szany , 
iak u drzew o wocnych , toi u zboż wszyftkich.-

Między' drzewami pospolit emi różnica zalł:ana­
wiaiąca- , ieft drzew czarne'mi nazwanych; że na 
zimę kłodzinę i gałęzie bez I liścia iakoby cień 
tylko drzewa wska2,uią, a d rzew zielonemi pc'..e­
zwanych, ~e i zimą liście onych zieloności nie­
tracą. Wł.a.i;ność tych oltatnich, zd8.ie się p ocho- · 
dz,ić , ii . mniey wilgoci wciągaią, i .mniey parnią 
od pierwszych ; iakoi drzew t ych ciepł9.ść wa.ę-

-; trzna większa bydż musi , do trybowania żywi­
cznych części, które żywicą będąc odzia~emi , 
mniey parnią , nie,wypuszcŻa iąc z siebi~ ciepła 

I > 
przez co tryb swych soków pgźywnych, iednako-
wo latem, czy zimą spr a w11ią. 

Zwracaiąc uwagę z t ych znamion odd1.iało­

wych drzewom, do własności źywota onych iako 
ciał. roślinnych, wniesienie uczynić przychodzi, 
iż iako roślin y są w ni:Lsz.ym rzędzie ciał organi­
cznych, tak i żywot swóy J:naią niższy od z wie­
rzęcego• i ' rozlicznych lłopni, tegoż zwierzęcego 
żywota, które iakohy tyle ogniw ieden łańcuch 
składaią; który to fl:opień żywota, dany na całe 

·roślin królefrwo, w tymże samym króleftwie w roz-

, 
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liczne c9raz zniżone zna ~niema , aż do ziemi pło­
dów, w królefrwie _kopalnym się przybiera. - Nie­
które pofrrzeżenia w tym mieyscu przywiedziemy. 

. Widzialną iefl: rzeczą, iż słońce iefl: 'sprawĆlł 
tywota roślin, przez depłość i światło , któ~e 

rozsyła po całym ziemi okręgu; w ftopniu taie­
rnnym ciepłości, który iefl: iakoby duszą ognia , 
zaw_iązany iefl: pierwiaftek życia ciał roślinnych, 
równie iak i , zwierzęcych, u ktorych iywotniego 
ducha bytność , , ·w teyże ciepłości się oka~uie , 
iak dobrze pewny filozof powiada. · „ Omne quod 
„ 11i11it, propter in_clusum calorem yivit„ • 

. , 

W naycelnieys-zą sprawę życia czyli nutry-
·cyą u róślin , wchodzą te tuy nazwane elemen­
ta , czyli materyały ciał, które części złożone ma­
iąc , _do ifi:otności swoiey zredukowane bydź mo­
gą, lubo niewszyfl:kie sprawą Chimii naszey. Ogień 
czyli dusza iego, to iefl: ciepłość żywotną nazwa­
ną, ie w niey zawiązanym iefl: pierwiafl:ek życia. 

Powietrze czyfl:e, czyli do ifl:otności swey zhliio­
ne, iako żywioł teyie ciepłości. Woda przewo­
źnik rozp11szczonych w niey cząftek ciał fl:ałych , 
a własnością ulotnienia, i frałoścrą (fixatio) po­
śrzednik między dwoma pierwszemi elementami i 
ziemią naycięższą, i nayil:,alszą, która woda, czę­
ści grube ziemne ciałom do!ła1cza. Ziemia zaś iell:. 
gościną tych iywiołów , w którey domu się łą-· 
c:r.ą, i sprawy swoie przez nią wywodzą , a iaka 
rodząca tych dwóch kr-ólell:w ciała, roślin, toi 
kopalnych, ka rmic,ielka zaś ·i zwierzęcych, słusznie 
od dawna matkq. iell przezwana. 

c ' 

( 

O PR Z Y'R OD ZE N I U DZ.EW. f 5 
) 

W ciałach zwierzęcych widziemy podobnie , 
i·! roymowąga ciepła iywiołnego, iefl: co czY,:ni 
zdrowie, po.większenie , lub zmnieyszenie, ulłerki 

zdrow:ia, wygaśnienie. za~ 7-Upełną utratę ży~ia • 
W frasunku blii1;zym do ciała ludzkiego, pierwsze­
go· w rzędzie zwierzęcych, których ifrotność ~ła­
sności w sobie. zaw-ier·a, podobną sprawę źycia wi­
dziemy, z budowy onego , . i funkcyi które odby­
wa. Serce siedliskiem ieą krwi, w ktorey iako 
Pismo S. wyraża iefi: dusza zwierząt, ' czyli · pier­
wiafl:ek iycia , któ ra krew ciitła swoiego iefl: po­
karmem , bo i il:ność iego w sobie zawiera. Mózg 
zrz,ódłem nerwów , które za -naczyniami krwi!l:emi, 
i naydrobnreyszym onych gałązkowaniem, w ślad 
idą, obleka'iąc zewnątrz _skład ciała. • a których 
zamiar lubo dociekaniu zawsze uchodzi ' może ie1ł: 
ten,' ie są kond~kt.ory. żywiołnego ognia. ,Płu­
ca w przefl:rzem p1ers1 zawarte, gdzie i oraan­
sk.ładu iefl: krwi , w sobie zawieraią powietrza ~a­
tecyą, ku zasilęniu tegoż ognia , którym on . siłę 
swoię pokrzepia, ufl:awnie przez oddech wciągaiąo 
i wypuszczaiąc toż powietni'oe. Lubo zaś związek 
spraw tych powyżey wyrażonych czterech iywio'­
łów w ciele ludzkim nie ie(l: wiadomy, bytność 
onych ie(l; widoc7.na, i tak iako ogie1J. i powietrze 
w górney ~części ciała się zawiera, tak w dolney · 
woda,, i ziemia, faex. Przeto . w tym królefl:wie 
• k I 

ia ? ·i króleil:wie roślin , w wywód spraw życia. 
wy~ey rzeczone wcho.dzą źywioł'Y ; z drugiey frro· 

.ny tako w ciałach zwierzęcych wyższego fl:opnia, 
żyw~t 1.wie.rzęcy maiących , (bo fropnio\vanie ielł: 
rozliczne' J.ako w porownaniu czwornoinych zwie­

. nąt żywota, do źywota owadów. których krót-

r 

/ 

' I 'r> 

\ 
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kość bytu, brak czucia , i t. d. zbliża do życia ro­
ślinnego (vita vegetatżva), przypuszczono pewny 
odpływ i napływ kołowy, tak rzeczonych duchó,v 
żywotnych, które rozniecaiąc obieg krwi, przez 
nię utrzymuią życie , podobnie rnoioa w roślinach, 
przypuścić bytność tychże . ~chów żywotnych, 
z czynów sprav.· źycia, plct6tieillłwem do zwie-
rzęcych zbliżonych. · 

Drzewa bowiem takie utrzyrnuią bytność swo­
ię , i wzroft biorą pokarmem, wytwarzaiąc ma ssę 
ciała swego , czynnością ruchu trybowań przez la­
to , które zimą uftaią. Przefl:anek ten trybu ve­
getacyi w porze- zimy nazwano snem, z po~obień­
fi:wa , iż w ciałach zwierzęcych, sen sprawiony 
byw·a skupieniem duchów żywotnych i 2afl:ano­
wieniem onych, a razem ciepła źywiołnego, z któ­
rym pierwiaił:ek życia w parze idzie, co poznać 
moi.na po odrętwieniu skrzepłości 1 i ociężeniu 
członków ; naypierwey głowy, iako się mianowi­
cie widzi na wielu zwierzętach zimą, tak snem 
ciągłym obarczonych , iakohy zamarłych •. 

Ten żywota pierwiat1ek niesko1iczenie rozró­
tniony , ielt co fl:anowi każdey rośliny , w swym 
rodzaiu irłasność ifl:ności i którą rozbiór grubych 
roateryalnych onych części, przez' Chimią, na kwa­
sy; oleie , sole, u w~zyll:kich iednakie okazać 
niezdoła. Oprócz wyźey rzeczonego przelł:anku 
zimą; Duchy żywotne roślin, są przez c2ły ciąg 
wytwarże1i swych części w ruchu ' do tych części 
się niosąc które wytwarzaią ; ftąd naprzód iefl: siła 
żywotna z wiosny w korzeniu , daley w kwieciu , 

_wo!1:a-
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w o/latku w owocu czyli siemionie , z którey to 
przyczyny lekarze uwaiaią ; w zbieraniu zioł, i 
<mych części; porę roku, a dawnieysi uwaiali i 
porę kaid~y roślinie właściwą. / 

. . W. drzewa.eh siła ~ywotna podobnym trybertl 
idzie , iak w ciałach zwierzęcych; .mdła iefl: w mło­
do cianości , naysilńieysza w doyrzałym wieku, 
zn:>,wn. słil bieć poczyna dochod •tąc frarości. Tryb' 
tab„e i eden widzi się ciałom zwierzęcym i ro§lin„ 
nym wspolny, w wz.roście czyli przybywaniu cia­
ła., za sprawą nu.trycyi, gdzie w młodocianym · 
:iekn , przybieranie ciała ieft mysporsze, i wzdłui 
iaące.: daley wol?!eie z la.ty, a skończywszy wy­
so ko:c. w grubosc powoli bardzo p~zybiera ; k1t 

frarosc.1 n'.1tr~cya ~łabieiąc, ciało więdnieie, usy­
cha 1 l rozwiązaniu swemu (iak u drzew w pru­
cahno) się zbliża. 

Stąd okazy wieku pierwsżego i ofl:atniego 
ciał w obu królefl:wach , podobności maią cechę: 
w drzewach młodych widz.i się giętkość onych ~ 
przez obfitość wilgoty pokarmney: korę maią gład" 
ką ł lśniącą się , wyfl:rzał rośnienia kaidoletni ~t­
cy ieft spory , i w oko wpadaiący, z laty włokńa· 
drz . kl ł ewa , 1 ey one- ączący ,. twardnieią . kora 
grubiei · kk' ' · ·1 b ' · . e , z mię os·c1 w1 gotney o . sycha ; i mo• 
tmey do drzewa przywiera. W posuniętych wie-
ku latach h " n. · . d . . • suc osc na1e się w riewach panuiąca. , 
zda1e się ii „ ż · ł · · n. ł . ' . ogma yw10 nego pierwrnLLek w w o-
k.nach' 1 klei~ one spaiaią;cym się zawiera, ktqry 
przez zapal~me drew wydobywaiąe się , ieft pło„ 
mienia źyw1ołe~. Z g:iłl(zi ia:koby członków cia-

- B . 
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ła , iedno po drugim nafl:ępnie usycha, a szczyt 
zamiera naprzód; siła iywotnia ufl:ępuiąc z korz.e• 
nia , i rd·Lenia , kory i powierzchni drzewa ie­
szcze się trzymd, iako pofl:rzegać się daie, na !ł:a­
rych wyduhniałych kłodzinach , które ieszcze ga-. 
łązki i liście, choć słabo odradzaią. 

w zwierzęcych ciałach tai sama suchość pa­
nnie, oznaka wysokiey frarości" ciało wycieńcza . 
skóra grubieie, i do kości przywieraiąc marszczy 
się ; żyły i włókna dręt~·iei~, koś~i wapni(l:emi się 
Cl:aią; ko11.ce ciała obumiera1ą, a siła żywota da­
b-o odpływaiąc , do powierzchni i składowych czę· 
ści ciała , w swym ąiedlisku to iefl: sercu i moz­

gu się skupia. 

·w tym ofl:atnim peryodzie wieku ciała, pier­
wia!l:ek iycia uchodząc z onego, też same żywio­
ły, któremi on _ku zasileniu . i ut.rzy:naniu ciała 
swoiego si~ po:;ługiwał, rozwiązanie ciała iprawu­
ią. Jak widziemy ~ ii hrónienie od przyfl:ępu P?: 
wietrza, zachowuie martw·e ciała , W zupełnoSCl 

zwłok swoich. I to to rozwiąza nie ciała sprawą 

i-ywiołów, ieil: prawdziwą cechą umarłości onego. 

Trw~łości iycia ró:ine s ą w Hl:otach !l:worze­
nia fro,pnie l ni~0rg~njczf!e l czyli n A ypr.OŚCieysz~go 
składu„ naydłuiey w byciu swoim trwa1ą, po mch 
w roślinach drzewa; mniey zwierzęt,a, u których 
duch zywotny przez ruch i czucie ' w widzialniey· 

-- s?.ey iel~ czyn?ości .. Jak~ż ~ t!~ z'~ierz~cy 1~ 
króleil:wie podzielony ieft ciąg zyc1a , ro:1,nem1 ~o 
pniami, od dnia iednego wchodu i przeJłanku 'L.Y-

/ 
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wota, (przez dzień ieden tylko żyiąc pewny o• 
wad wodny) do lat kilku 1 kilkudziesiąt; Tych lat 
nie przenosi i człowiek , który lubo przez dało ma 
iycie roślin i zwierząt; właściwe zaś swey ifl:ocie 
posiada iycie ducha czyli sfery wyiszey, a poło­
iony iako król względem widzialnego frworzenia, 
przez · wyiszośc i szlachetność rodu swoi ego , z t ey 
też przyczyny, krótszey ie11: po tey ziemi bytno­
ści. Itu przyfl:osować moina, co względem pr:z,emiia­
iącey w rzęd:z.ie Jfrot tey zJemi bytności człowieka; 
wierszem wyraził poeta Francuski Chaulieu. 

Dziedzino mila , Oyców mych pia/l.unko ! 
Po twey to ziemi, dziećmi pełzali. 

Stały twe drzewa , gdym na świat przybywał, 
.Jieszcze i na grób patrzeć móy_ będziecie, 

I 
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Divis$ arboribus 

A. Pomdy piaICZyjłey. 

W Ierzba pospolit·a·, Salix alba ,, po Nie~iec­
ku Weifse Weide, białą nazwana od barwy srebrney, 
liści lisniących przez włoski białe , czy ii rzęse , 
któremi onych dolna fl:rona odzianą iefł. . W yra­
fra w drzewo z.naczney grubości, i wyniosło ści , 
roz·mnaia się sadzeniem uciętych kołów. 

Wierzba naypospolitsi.a, Salix fragilis~ Bruch 
Weide, kruchą nazwana , od poznaki, ii przy 
lekkim trąceniu , gałązki łatJ.o się odłamu· ą, liść 
ma grnby i tęgi , wzrofl: , rozmnożenie , iak pier­
wszey. 

Wierzba złota Salix Pitellina, Gold Wei· 
'de 1 od barwy iółto 'czerwonawey, gibkich , a 
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cienkich gałązek nazwaną , co iefl: oney poznaką, 
iako i to , ii swe gałązki ku ziemi spuszcza 1 

wzrofl: ma mierny, rozmna:l.a się z gałązek. 
'· . 

Olcha biała Alnus incana Weisse Erie, po­
tinaki właściwe roiniące od 01chy błotney są te: 
kora na kłoclzinie ~gładka bia ła , ·pąkowie bruna­
tne, liście od spodu biał a we, puchem okryte, 
drzewo ma bia łe , rozmnożenie się czyni , przez 
odciosy korz eni , prze z u t kwienie gałęzi z oczka­
n1i, i przez zadanie, 

Te rodzaje drzew są pn»yiemne na piaskach, 
przyrodzon e zaś wodnym posa dom: '\Nirgili pię­
'knie wyraził w naftepuiących wierszach wierzb \l"' 
tytek. 

Aut pecori frondtm , aut pastoribus umbram 

S11jficiunt ; sepern"ue satir , et pahula mel/i. 

Bydłu w giif;izkach firawę , toż p:ifierzom cienie, 
Siewo'1J grodze podaią, . a miodom plony, 

Brzoza Betula , gemeine Birke , odlnienno~ć 
ma ten rodzay drzewa , wiszącę w dół gałęzie 
maiący , do plantacyy ozdobnych mogący hydź 
użyty. Z wła~~iwey temu drze~u kory, i snie­
i ney hfało~ci, nad · wszyftkie inne, nawet zimą 
w oko wpada. Do przetadzenia trudne, ho prze-

.nosi.n ni,.e hibi , rofoie chętni~ w poloien.iu zimnym. 

Kora od miazgi, Cortex secundinus - tego 
drzewa , wrzucona w wino lub piwo, w t'ęgi occ:it 
9Il<t obraca, 

·Y l\ RZ EW Y. 2S 

J wa , Salix Caprea, Werftweidę rodzaiu 
wierzb, poznaką tego wielki ego krze\\ria, ie!l: zmar­
szczenie liści . korę ma gładką białawą: ro.z01no~ 
ie,nie iak 'wierzb 1 lub przez ziemię z pod onych 
pniaka wziętą. · · 

Osa pod Lit,erq, B. 

Wierzba Rokit a, Salix arenaria, Sand-weidet 
poznaką właściwą ~ą li ście w 1Ył odgięte, mięk-. 
kości w dotykaniu i ;i k iedwa.bney, ie cza sem dru­
gi r azk wiLnie, to ief~ w ie1>ieni, słuiyć moie do 
ob10ad ozdobnych, . 

fB·. Po1ady Gruntów lekkich mokrawych. 

OsA , Populzts tremula , Espe, nazwana po ła­
cinie Topol ą driącą , ze szele!l:u co za powiewem 
powietrza , liści e oney obiiaiąc się iedne o dru~ 
gie, spraw11ią; poznaką właściwą tego drzewa , 
są teł liście grube i tęgie iak skóra , które na 
wygiętych wiszą ogonkach; rozmnaża się z odCio­
sów korz~ni, i sama nasieniem się mnoży. 

Własność ma to qr1,ewo, i:G w nay><pokoy­
nieyszym powietrzu liście ma . swoie w porU$Ze­
niu, fi:ąd przyrównanie hrano z tego liścia chcąc 
wyrazić niespokoyny umysł, Populi folio mobili­
or. Da"IDiey brano to drzewo, za. wizerunek dnia 
i nocy , dla hiałey na iedney fl:ronie, a na dru­
giey szarey barwie onego ' liści. Profry lud z nie~ 
go zwykł miarkować , czas przesilenia słoń:ca pod 
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czas lata , pod ten bowiem czas spodnią część 
swych liści na wier:z.ch pr:z.ewraca. Glina dobrze 
drzewa iego ~ię czepia, i onego mocno się trzym1. 

Topola Populus alba, Weifse Pappel, białą 
nazwana od spodu liści wełniltych, takichże dłu­
gich ogonków, i kory popielatosiwey. Liście ma 
i_akoby wyiłrzygane , rozmnaia się odciosami ko­
rŻeni, i gałązek sadzeniem, rośnie arcy sporo, do 
obsad grobel i brzegów wodnych . używane. 

Topol'a Sokora , Populus nzgra , Schwarze 
Pappel. Poznaką właściwą róiniącą od powyi­
szey są liśćie niewyftrzygane, tryangułowe, pąko­
wie pełne kleiu żywicznego, a kora ciemnosiwa :_ 
rozmnoienie takie iak i białey, obie , nie tak 
łatwo iak wierzby, obrębywanie :z.noszą. 

Wirgili miefoi Topolę między naypięknieysze 
wodne drzewa 

, 
Fraxinus _in Sylvis 1 pulchtrrima Pinus in hortis 1 

Popu/tu in ftuviis , abies_ in' montibus altis 

Krasi lasy Jesion , a Ceder Ogrody 
Topola rzeki, wy:nios!e J odia góry. 

Eclog. VIJ. 

Jesion Fraxinus excelsior, die Esche, Po­
znaką iego są właściwe temu drzewu pąkowie gru­
:Pe i czarne, toi lifl:ków wielość na iednym liści o„ 
wym pręciku. Rozmnaża się nasieniem, wypufl:.,. 
kami od korzeni, lub odciosami, takie i kołami 
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iak wierzba , zasadzać się daie, cu przyświadcza 
Sucków, cienifl:ość lubi. 

' .Liście i gałązki tego drzewa są dla owiec po 
Topoli i Wiązie, tak suche iako i zielone przy­
iemną fl:ra\vą. Ph1.skwy drzewa iego się nie trzy„ 
1naią. 

Grab pod Literą F. 

Wiąz Ulmus campefiris , die Rufier, albo 
Ulme. · Znamiona są, liści podwoyna ząbkowa-
1:ość , kosmatość i tegość , drzewo iefl: białe, miek­
kie. Rozmnoienie przez wyroCT:ki od korzeni, i 
przez wydanie nasion w Lipcu, moie, · iak twier­
dzi Sucl~ów, hydi zasadzony, i obrębywany iak 

· Wierzba. · · 

Za czasów Rzymian bardzo używano 'Viązu, 
któren Plinimz zowie , Vlmus nofiras, seu !Jta­
licus 11a obsady. Drzewo · iego brano na osady 
pługów , naywięcey zaś· po winnicach sadzony był, 
aby koło niego wiła się latorośl winn1t, iako. pi~ 
sze Wirgili : 

Cum mfl'lens a/ta liber , , aret in ulmo. 

Gdy tkni~te śmierci'! wino, na wi1zie usycha. 

Czeremcha, Prnnus Padus Trauben Kirsche ·, 
krzew ' z wielkich, naiwany po Niemiecku Gro;­
nowa Wifoia, )i one.gą kwiat wcześnie bardzo 
z wiosny rosnący , i iagody, w kształcie winogro­
na rosną , co iefi: właściwą ~ego poznaką , takie 
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i kory upfl:rzenie białemi kropkami. Rozrnnoie­
nie przez rozsadzenie z wypulłków od korx.enia , 
i przez nasienie. 

Dereń , Cornus mascula , Cornel - Baum. 
Poznaką są kora brunatnoczerwona , i nieco ko..: 
smata u gałązek, kwiat żółty w kupkach rosną­
cy z wiosny , którym cały krzew odziany, iago­
dy duże , c1.erwone lub żółte ,.. ro2lmnaźa sifi wy­
rolłkami od korzeni. 

Malina, Rubus Idreus, der Himbeeeftraucli. 
Poznaką są kolce czerwone u gałęzi, i wydrąie-_ 

nie w k s :z.tałt rynny ogonków liściowych. Jagody 
w Lipcu są doyrzałe. Rozmnożeni~, rozsadzeniem 
wypufl:ków korzenio_;vych, i odciosarni od korzeni. 

Je7.yna, Rubus fruticosus, Brombeeren, Ro­
dzaiu malin , liście maią na średniey żyle \kolce, 
co iefl: oney poznaką.; krzewina. ta po ziemi się 
włócą,y, kwitnie od Maia do iesieni , iagody są 
czarne morwowym podohne. Raz.mnożenie odcio­
nmi od korneni Obu tych krzewin rodzaie • 
hlizko pól są 1 s:z.kodne, dla zbytniego krzewienia 
się, na płoty żywe , przy przekopach słuią. w cie­
ni!l:ości , w gęlłwinie rosną. 

Świdwa , Cornus sanguinea , Hartriegel • 
~ ·rodzai,u Dereniów, krwawą nazwa·na od barwy 
liścia w iesieni , co ielł iey poznaką ; kora .gałęzi _ 
iasnosiwa ,_ kwiat ma biały,_ iagody czarne drobne„ 

. Y KRZE WY. 

Kalina, Piburnzim Opulus, der Schneeballen, 
albo Wasserholder, znamie oney, są liście na 
trzy łapki podzielone, kwiaty białe, w Czerwcu 
kwitnące, które w płaskich kupkach lłoią, in gody 
podługowate czerwone. ,Rozmnożenie przez wy­
puO:ki od korzeni, tak Swidwa, fak i Kalina ku 
obsadzeniu grobel służy. 

Kruszyna, Frcngula, Faul .... Bazun. Pozn a ką 
ielł , ii pąkowia właściwie niema, od Maia do Se­
ptembra· kwitnie 'kwiatem, w koronę białoz i elo­
nawą, kora popielata nakr;ipiana biało, iagody 
czarne. Ro.zmno:Genie nasieniem i rozsadzeniem; 
cienill:ość ltłbi. 

C. Parady tluflych mokryc!i gruntów. 

Dq,b , Quercus , die Eiche, pnszczowe drze­
wo , ogromnością wzrofl:u i kształtem wszyfi:kim 
znane. , 

Brano to drzewo za wizerunek mocy w fiaro­
iytności: częlło od poetów wspominany iefr ro-­
dzay dębu pod imieniem .Jlt:x , którego liście i 
zi.ną froią zielone na drzewie , znayduie się w po­
ł~dniowych kraiach. Horacy "L tego drzewa prz.y­
rownanie bier,ze do silney odradzania gałęzi mocy. 

Duris ut Jiu ton111· hip~nnibus , 
Per atłmna • per ct1.d11 , "b ipso 
Du'it 0111 , lłnimMmque forro, 
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Jako żórdź co twardemi cięta olłrzami, 
Przez. r,any, p,rzez ciosy , samym się nawet, 
W nOW'! sifę i dzielność· przypiera żelazem. 

Buk, pod Liter(f F. 

Leszczyna, Corulus aCJellana , llaselnuss, 
znamie: Liście po.dwoyno wyrzynane, kora bru­
natnoczerwona, białerni plamkami upfl:rzona. Roz­
mnożenie z wyrofl:ków od korzeni , i przez orze„ 
chy, po gaiach co sz.eść lat do wyrębu zdatna. 
Przyy.nuie się częfl:o utkwieniem kołów, · póki 
drzewo nie iefl: fl:are. • 

D. Na bfotnycń. wodnych Poradatń. 

OL cha, Alnus glutinosa , die gemeine Erle , 
znamiona: pii_kowie , błękitney barwy , liście cie­
mnozielone lipkie, kora brunat noczerwona , d re­
wno czerwoniawe. Rozmnoienie przez wyrofl:ki 
od korzefli. lasek z okami sadzeni~ , i przez na­
sienie, (osuszywszy nieco grunt); ·którego nay­
:więcey wiosną na froiących wodach widno". 

Crarsisque pafudibut .Alni nascuntur. 

Na g~flych Motach Olchy si~ rodzą. 
Virgil. Georg. 

Liście od Olch na sadzawki opadłe rybom 
szkodzić maią. 

. Wien.by , iako pod A. oprócz. pospolitey. 

'· 
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Witwa, Salix viminalis, die Korb-lfT.ei{le. 
Rodzaiu Wierzb, znamiona są: gałązki iak mio­
tły fl:oiące , liście dłuższe od ws7,yfrkich wierzbo­
wych, drzewo ieft mierney kłodziny. 

Łc:na, Salix triandra, krzew 'l większych, 

/ znamię : gałązki ciemno czerwone , liście kupka­
mi rosnące. 

Ws7..yfl:kie powyiey wyrażone drzewa na ob­
sady grob:I, i lądów słuią. 

Ło7.1na, Salix pentandra, die Lorbeer Weide, 
nazwana po Niemiecku laurowa wierzba, iż li­
ście smak i zapach maią bobkowych li ści, kora 
u gałązek ciemnozielona , cza~em żółta. 

Łoza czerwona, Salix pnrpur.ea, Purpurróthe 
Jlf?"eide , krzew od ciemno czerwonych gałązek 

przezwany ; gatunków tych wjerzb rozmnożenie 
takie , iak i wierzb pospolitych. 

. E Porady rucńey rdumey. 
• 

BRzofl:, Ulmus sativa, der klein Bliittrigerilfier, 
albo Korkriifier rodzain -wiązu pod B. mnieyszych 
liści cieńszych i iaśnieyszych, drewno brunatne, 
fladrowe , podobne dębinie. Rozmnożenie iak: 
Wiązu. ' ' 

Jawor ' 1-cer p_seudo pl~tanus' cym1,einer 
Ahotn , rodz.am Klonu; znanyę od klonu roinią-
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ce, iell: wysokość kłod-1,iny , gęfl:y ·obrofl: 
trzymaiących się drzewa, iii do mrozów. 
mnaia się tylko przez nasienie, 

li śl mi 
Roz~ 

Dla wyniosłości swoiey, i długiego ha rdzo 
wzralłania , między puszczowe drzewa m'ł hydi 
policzon, które do Plantacyy nie wchodzą, o któ­
rych mówi pl'>eta : 

Jam qutt reminibus jactir • se surtulit arbo„ • 

Ta„da venit ; reri.c factura nepotibuf umbram. 

\ 

jui zaś, co rzutem wschodzi nasion drzew'o j 

Nie wczas ! późnym tylko , E:howa wnukom cieni~. 

Virg. Georg. 11. 

Klon, Acer cantpe/l.re 1 Massholder, zna• 
mion'\: pąkowie przez zimę żółte ' liście na p1ęc 
łapek podzielone czerwonawe 1 kora gładka bia­
ława. 

Jarząb, Sorbus, der Vogelbeer-'Baum, zna­
mię łego : są lifl:ki drobne liczne , na iednym prę­
ciku liścianym· , roztarte przykrego zapachu, kwia t 
2aś kitami wielkierni rosnący, w Maiu i Czerwcu: 
ma· wonię przy!emną; iagody · są groniafl:e czer­
·Wone. Rozmno:l.enie przez latorośle i przez. ia-­
gody. 

Lipa , Tilia, die Linde, znamiona są~ liśde 
~ercowe gładkie , lmące , miękkie , pod :;podem 
wełnę w· zawiązkach rnaiące. Drugi gatunek Lipy 
ielt zimową rii,.izwany, ii późniey' liście się roz.wi-

iaią, 
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1a1ą , i późniey opadaią. Rozi:nnoźenie przeż od-, 
kłady rószczek od wyrofików z pniaka: ściętego_, 

które ziemią do połowy przykryte, korżenie pn­
szczaią. Tak Jarząb iak i Lipa Jnbią piasczyftą 
ziemię. 

Drzewo to , . cienia: foll: gęllego , na ktC5rego 
cienkiey korze , która się w ark1,1sz ~kładać d ie., 
dawni pisali , iak my teraz na papierze, po Grec­
ku taki a:rkuaz, zwano Philira. 

Gruszka dzika , Pyrus; Birnhaurrt , Znamię : . 
kóra chrópawa , brunatno· zl.elona; liście nieząb• 
kowane, 

Jabłoń dzika:, Malus', Ap/e·lbaurit. Znamię: 
kora gładka popielata , liście ząhkowane ; iasno­
'zielone , .dla gałęzi kólącyeh , bez porządku prze­
platanych? moie bydź u:Gyta na żywe płoty, 

C?.ereśnia, Prttnus livium. , der Wilde Kir.fch­
baum. Znamię : kwiatki szypitłek nie maią, ko a 
gładka siwa , do skóry podobna , liście długi·e po• · 
dwoynie ząbkowane, z wi'erzchli lśniące· , od dołu 
we~niO:e; owoc . drobny, iasno-czerwony ; sładkt ~ 
rosnie dziko do wie.Ikości dębu. Rozninoienie 
'k posianych pet1ek.; lul>i grunt suchy choćby i po-­
dly , poło ie nie otwarte, przecięź w dobrym tyl: 
ko wysoko wyrafi:a. Gdzie pniak który wyginął, 
w tym sa1,J1ym mie~scu nieprz.yymuie się drugi, sa,­
dzi iię niegłęboko 1 _pf.awie r~wno z gruntem. 

c 
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Wiśnia, Prunus cerasus, der zahme Kirsch­
baum. Znamię: kwiatki na szypułkach, liście gład­
kie,_ fałdowane • kora brunatna lśniąca, owoc kwa­
śny. ' Rodzay ten wiśn~, ogrodowy właściwy, ?ie 
dziki. 

Sliw~ dzika , Prunus, Wilder Pflarimenbaum, 
rozmnożenie z pefl:ek. · 

Krze wy. 

. S~akłak , Rhamnus catharticus , der gemeine 
Kreutzdorn , znamię : ciem.na zielonosć lśniących 
okrągławych liści , i oll:ry ko~ec nil 1końcu k a id_ey 
latorośli, kwitnie w Maiu kwiatem w kupkach z1e­
loqawoiołtym , iagody grochowo okrągłe czarne. 
Rozmnaża się przez sianie iagód, i wyrofl:ki .od 

korzeni. 

~ · Głóg , Cratregus Oxyacantha, Hagedorn , 
albo Weiss dorn, 7,namię: kora na gałązkach po­
pielata, liście na trzy prnedziały podzielone , 
$ wierr.chu zaokrąglone. , po brzegach ząbkowane. 
Cały fon krnew osadzony długiemi twarderni kol­
cami, kwiaty b i ałe woniące „ owoc podfugpwaty 
ozerwony; w środku mączyfl:y, na iesień iółty. 
Rózmnoieuie prze7- ziarnka. 

Jefl: inny rodzay pospolity na mokradlniach 
rosnący-, niższy od pie.rwszego , liści bardzo cie­
mnych, gładk 'ich, twardyc h , ś l niących, ?cf czego 
nazwany ieft ten kri.ew , Oxyacantha luczda. 
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Tarń, Prunus spżnosa ; · Szwtirz-dorn 7 albo 
Scldeedórn. Znamię: na gałę-zi ko1icach froią dłu­
gie ciernie, kora cze~\vonocz.arniawa; liście podłu­
ine, kwitnie obficie, białemi kwiatkami, iag~dy 
okrągłe, ·czarne. Rozmnażanie pr~ez odcio·sy"od 
.korzeni, lub wyrofi:ki od nich, i przez · ziarnka. 

5liwa lubaszka, Pntnus insititia, Pflaumen: 
schlee; znamię: liście ogrągławe, ' w dole ·kosma­
te. na ga łązkach tu i owdzie ciernie. kwitnie bia­
łym kwieciem, owoc śliwkowy, słodki', · nayran­
nieyszy, rozmnożenie 'iak tarnin • 

Kwaśnica albo Kalina Włoska, Berberis vul­
garis, der gemeine Sauerdorn, znamię i kora po­
pielata gładka , kolczyki na liściach, kwiaty iółte 
na prętkach gronowych, iagody ·drobne podłu~net 
róiney barwy , naywięcey cze.rwoney, obll:rzygania 
nie cierpi. Rozinnoienie rozdarciem koriani ; · i 
utkwieniem gałązek, 

D"o żywych płotów służy ten krzew, równie 
iak.o i Świerki gęfto sadzone, a pod noi.ycami 
tr7,ymane, to·l. /Jkacye. Płoty iywe w trzy rżę­
dy ~adzone lub siane '.bydi powinne ; kaidy tząd 
na pół łokcia odległości . Sieiąc z kolących krte­
wów ziarka na takowe płoty , : gdy h.tdrośle i nich 
weydą , zerznięciem onych do san~ey z.iemi z iesie­
ni, i przysypaniem nową ziemią, ko rżenie tak gę­
fto odrafraią , iż w trzecim rok n, nieprzebytą by · 
dłu zagrodę daią. 

C z 
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Róża dzika, Rosa canina, Hunds-rose, zna­
mię: pień po ziemi · łażący , czepiący się innyc 
krzewiów '. szypulki , i liści z kilkn lilteczków, po 
gałązkach zakrzywione kolce, kwiat bladoczerwo. 
ny; kwit.nie w Czerwcu kupkami, owoc iaiowy , 
gładki · , żywoczerwony. Rozmno~enie przez wy­
pufl:ki od korzeni. 

Róia iagodowa, ~osa villosa ,, Hagenbutten ­
rose, znamię: na wszyfrkich częściach krzewia 
szczecinki , na liftkach włoski, kwiat ma iasno­
~zerwony , iagody czerwone wielkie. 

F. Po1ad11 ruche!J wzgórzyjley. 

GRab, Car~inus, Heinbuclfe, Poz.na ki są: li­
ście iego marszczone , rozmnaża się przez nasie„ 
nie, po gaiach co pietnaście luh szesnaście lat , 
poręb się iego czyni. 

To drzewo Rzymianie zwali Ornus , iako pi- , 
sze Wirgili. 

Sterżler sa:iro1i1 montibur Orni , 

Georg. lib. 11. 

Kamienilłych na wzgórach niepłodne graby. 

Buk, Fagus Syl"atica, die Buclte , iako drze, 
wó puszczc;>we w plantacye nie wchodzi. 

Jawor~ pod literCf E. 
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Sosna Świrk , Pinus picea , di Tanne, albo 
Weifip,nne, zna mion a są , kolczyki poiedyncze, 
iak . grzebień !l:oią'ce, wycięte w górze, kora po­
pilillata , szysz~i do góry rosnące, kokzyki ma 
miękkie , które w ręku skrzypią, oµ czego mo­
ie to drzewo świrkiem nazwane. 

Jodła, Pinus abies, die Fichte albo Roth· 
tanne, znamię : kolczyki zaoftr~one, gałęzie spu­
!cifl:e , wierzch ofl:ry ~ szyszki ku ziemi spuszczone. 

~' 

Twierdzą z doświadczef!ia niektórzy, iż nay„ 
Jepiey udaią się przesadzania Jedlin, w czat>ie około 
S. Anny, lub S. Jana: grunt piaskowy z gliną nay­
lepiey im słuiy; rósną takie iak świrki · chętnie, 

na mokradlniach, dawniey na budowle okrętowe 
uiywali Jodły. 

·) 

Et casus Abies visura marinos. 

Virg. Georg. lib. u. 
Jod{a co ma morfkie oglądać przypadki. 

Z tego drzewa pr2.ysłowie ieJl łacińskie 11 non.. 
„ ulnlęt abies , quia cecidit C€drus~, ·to iefr: nie;;. 
będzie' Jodła płakać nad upadkiem 'Cedru. · Sto­
suie się to przysiowie do zazdr.ości· , która się e­
mulacyą wznieca , ku leps:z,ym i celuiącym.; 

~osna , Choia , Pinus Syll'eji.ris , ilie Ktefer , 
~nam1ę: kolce podwoyne, lub potroyne, z j edne-y 
pochwy wychodzące, Rzymia~ie ią zwali Tt.eda. 

.Modrzew , Pinus Zaryx, der Lerclienbaum, 
znamię: kolczyki kupkami rosnące, szys'zki po· 
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, długowate w górę rosnące , kora brunatna, twąr„ 

da, dufo popękana. 

Do Plantacyy . służy osobliwie to drzewo, dla 
prędkiego swego wzrofl:u prnez zasiewy , a daley 
przesad7.eniem po trzeciey wiośnie młodych pło„ 
nek, toi dla miłey woni , i osohliwey piękności 
kształtu , wiszących swych gałęzi; posadą tego 
drzewa są ~ wzgory suche, piaskowe, kamienifi:e, 

Cis , Taxus baccata , der Tax,, znamię te „ 
g9 drzewa , są kolczyki gęfl:e, iedne na drugich 
leżące , podobne iodłowym , iagody, iasnoczerwo­
ne ~ podtnine,. Rozmnai3 się Cis nie tylko na­
sieni~m , ale i utkwieniem gałązek, biorąc ka te„ 
mu z gałęzi · wproll: w g<;>rę od ·pnia wyrosłe prze„ 
sdoroczne latorośle, naderznąwszy nieco, i dwu­
letniego przy gałązcę q~zewa; ·na piasky. z gli.ną · 
imieszan~m przyymować ~ię rade. 

Dawnemi czasy nazwano to drzewo, arbor 
mortis, czyli drzewo śmierci, bo ie mieli za ia­
dowite: twierdzą pospolicie, ii spanie pod cje.., 
niem iego „ ma duł.o gło.wę odurzać , kurzeniem te-

. ge drzewa, · dawni psz<:zoły z ulów wypędzać 
"- iwykli •. 

, Jałowiec ~uniperns communis, W achholder, 
~nam~ę: potroyne kolczyki, bladozielone od spo ... 
du, iagody doyrzałe ci.arne. Rozmnoienie przez 
wysianie iagód, w dobrych gruntach wyrafra krzew 
teq do wysokoio~ · drze)Va , rozsadzać 'się daie 
~a. Jlłlodu, ~ · 
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Dla własności lekarskich Jałowiec dawniey 
przezwali drzewem iycia, arbor vitre. Wsż-y~­
kie powyże,y wyrażone drzewa zawsze. i pri.e.z 2.i,­

mę oprócz Modrzewia zieloność :1,achowuią ;· chu­
de piaskowe z nieco gliny lubią grunta , połoie· 
nia górne i północne ftrony.., 

' 
· T~rń , pod literq. E. 

Bez, Sambucus, Holunder , znamię : liści 
ldlkoro na iednym pręciku,, kora szara, zmar­
szczona , mię.kka , druga spodnia zielona '; kwitnie 
z wiosny, iagody są czarnoczerwone. , Rozmno,.­
żenie przez utknięcie gałązek , i · rozdarcie ko~ 
rze.ni. ('') 

(*) W dziele o Z,Rkf. ·Ogr. s:i wspomniane rośliny drze­
wne kraiowe, ku ozdobie sfożące , a mało znaieme, 
iako to : C1r,1, Ar.alia 1 Słomp_ia , Zimafa. 
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DRZEWA r KRZE WY. 

/1. Drzewa lfl!lradowe. 

K.Ąsztan dziki , Alisculus Hippo;cafianea, Rofs­
ka(i.anie , łatwo z owoców przyy-muiący się, pręd­
ko rosnący 1 na mrozy . arcy trwały, początkowo 
~ Azyi północney wyszedł. 

Przezwane iefl: to drz.ewo końskim kasztanem, 
op tego , ie końską dychąwicę leczy, drzewo na 
nic niezdatne , oprócz na wysady dla cienia; owoc, 
kozy chętnie iedzą, takie owce, · 

' 

Kasztan słodki , Fagus ca{tanea, der Kafta­
Pienbaum, policzony do rodzaiu Buków od nat u­
ralifl:ów , z podohierifl:wa budowy płciowych czę­
ści , lubo liściem , owocem , kolczafi:ą h1piną, i 
całym kształtem do Buku niepodobny. Prz.ez o­
woc się, rozmnaia , przesadzony prędko i ogro­
mna rosnie, Qbficie dawa owoc , ale zimna się 
boi ; w Niemczech nad Renem do :Plantacyy wpro­
wadzony nie naylepiey się udaie, ani owoću te­
go smacznego do ied7.~nia nie rodzi , co we Wło-

Y KRZE WY. 41 

~zeclJ , Hiszpanii i Fran.cyi: grunt lubi suchy, 

piaskowy. 

Zwało się to drzewo u Rzymian Ca(tallea, od 
miafl:a Caaana w Thessalii, skąd naypierwey do 
Włoch. wprowadzone zofl:ało. 

Orzech Włoski, juglans regia. die Walnuss, 
vospolity po ogro.dach , hlbO cieniem i przefi:rze­
nią swych korzeni , innym dzewom szkodzi. Roz­
mnaża się z owocu lub okulizacyi na inne drze­
wa , pus:t,cza z ·pnia ścięty nowe łodygi: iefl: drze­
wa tego kilka o.dmian ' z roinicy smaku w o~o· 

. en , toi cieńszey łupi-ny iui · n drugich, które ie­
dnak łatwo w spłonienie idą. 

Morwa, Morus, ll-:laulbeerbaum, z Chin po­
chodzi drzewo , rozmnoione wszędzie w Europie , 
dla karmi iedwabników· , raz podrosłe , 1.imy si~ 
nie obawia. Rozmnoienie , przez ziarka wytłudo • 
ne z jagod , i sad2.enie ułamany~h latorośli: szcze­
pić się da ie na innego drzewa -pieńkach. Jeft dwo­
ie tego drzewa gatunków, iefl: białych iagód, i ten 
Plantacyom właściwie ~łuiący, dla swey ze wszech­
miar zdatności; drugi czarnych iagód , nie tak 
~datny, u obu iagody, są iadalne.· · Są i iR ne drze­
wa t:ego gatunki, w Wi-rg{.nii, J11maic.e, Brazylii. 
1 Rzymian po ogrodnch bywało to- drzewo , i po 
winnicach , iak dotąd we 'Włoszech wid~ieć , a, ~e 
póin9 roztwarza liście , od wiosennych mrozow 
.t>ezpieczne iefr. 
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· Orzechy laskowe , krzew owocowy. Wsz.yfl:­
kie rodzaiu leszczyny rozmnaiaią się, iak się wy­
iey o le~zczynie pospolitey mówiło: odmian ma­
ią wiele w owocach, celnieysze u Niemców są t e: 
?-ellernuss c1.yli funtowe, Mandellnuss, migda­
łowe , i Lambersnuss: rodzay ta k:le wysoko ro· 
snący iak gruszka. Corylus a·rborescens der Baum 
artige has el - nuss - szt rauch , warte są Pfanta„ 

· cyy licz.nych , dla u·L.ytku z oleiu obfitego , i ła­
twości odradzania ściętych pni. 

Wdzięczny dla piękney płci napisał poeta 
Rzymski w Sielance 7 · wiersz: 

Pbyllis amat corulos ;_il/at d",,. Phyllir amabit, 

Nec myrtut vincet coru/os 1 nec /aurea Phoebi, 

Lubi Filis orzeszki, póki lubić b~dzie , 

Nie zgasz:t orzechów, ni Mirty ni Laury. 

U Rzymian we zwyczaiu było obrządkowym~ 
pod czas ślubu rozrucilĆ po podłodze orzechy. 

Tibi ducitur u:cor 

Spargt marite nucet, 

Poi;i{eś .żon~, . 
Rzucayże Orzechy. 

Moie chcieli przez to oznaczać płodność , 
gdyi . obfitość . orzechów . na drzewie, służyła i~ · 
za wróżbę żyznego na plony roku. Georg. lib. 
•. v. 157. 

i 
Topola Włoska , Populus mgra italica, die 

.fitalienische Pappel, ll:rzelill:o do góry gałę~ie 
puszcza , z retizt~ do cza.rney zupełnie pod@bna , 
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na wysady ozdobne dfzewo, R oimnaia s ię utkni~­
c.jem "'~ ziemię galą-zek, · · 

Włochy od dawna oyczyzną były tego drze..: 
Wa' skąd i do Francyi z r~ombardyi zaprowadzone 
zoftało ~· mieli ią RzY,mianie po ogrodach ~woic.h, 
~ako pisze Horacy, do biesiad swych Towarzysza. 

Hue vina et, ung11enta ferre jube, 

fj}_ua pinus ingtm , albaque Popu/us 

Umbrom hospitalem , consociare amant 

Ramis. 

Tu wina , tu każ z:i.nosić maścidł", 
Gdzie J odh górna , gdzie Topola srebrna, 

KQiarzyć lubi~ społeq;ne . swe cienie. 

Dawni za rpskos1, mieli zaprawnych win. n· 
żywać, (vinitm conditztm, odorat~m ,) idko to: 
kwieciem roży ~ amhią , n:i.afł:y~em, także piołu„ 
nem, która roślina w·kraiach wschodnich wielkie.,. 
go iefł szac11nku, · 

B. Drzew~ zamorjkie , o~obne , i kwiatowe. 

p Lat anus occiden talis , d~r abendlendische Pla· 
t anus' naypierwsze ałusznie powinien trzymać 
m_ieysce · ten Jawor- zamo.rski, dla ogromneg·o . w.iel-

. kiego wzrofl:u , wielkości nadzwyczaynych_ swych 
liści, Przyymuie s~ę z rószczek , lubi grunt do­
bry . . 



' I 

DRZEWA 

W Niemczech rozmno~one po ogrodach oz­
dobnych to drzewo , iui od Rzymian na ten ko­
niec bardzo zaiywane, iak Horacy w Odzie 15. 
p~karźaiąc Gię na zbytki gmachów , i rozciągłość 
'?grodów ozdobnych wspomina : 

Plotanu.rque coeleb.r evirrttt u/mos •• 

I Platan bezżenny pospycha wiiizy. 

Tulipanowe drzewo , Liriodendron Tulipi­
Jera , der Tulpenbaum, pochodzi z Ameryki pół­

' . nocney, nazwisko nosi od pięknych na kształt Tu­
lipanów kwiatów co rodzi, 'liść ma ozdobny , nie· 
mały , i iefi: iedno z nayokazalszych drzew. 

Bignonia Catalpa ' · der Trompetenbaum, 
pochodzi z Japonii, ma liść cieńki, ale wielki, i 
kwtat ozdobny, w bukietach rosnący, barwy bia­
łey , fioletowo nakrapianey · z dwoma złotawemi 
prąikami , rofoie do piętna!l:u łokci , kwitnie za ~ 
póino. · 

Jesion kwiatowy , Fraxinus ornus , die 
hlilhende- Esche, rośnie w południowych Europy 
kraiach , dla kwiatów woniących , białych , i liści 
pięknych , umieszczony w ogrodach ozdobnych , 
lubi grunt tłufry. 

City sus laburnum, der Bohnenbaum , liści , 
i!lk .u koniczyny potroynych , kwiat groniafl:y , 
wspaniały ,' ~ółtey barwy; pospolite iefl: w Szway­
carach, Sahaudyi, Aufrryi, rośnie prędko i wy­
soko~ nawet na J>odłym gruncie. 

I 

Y KRZE WY. 

Robinia pseudo Acacia, Il.er gemeź.ne Akt1-­
cien-baum , pochodzi z Ameryki, rośnie bardz? 
sporo, mnoży się nadzwyczay obficie z wyrofl:kóvo­
od korzeni, kwieć gronia!łyiołtawy, ma wonią 
Jaśminów , odcięte z pnia , puszcza nowe łodygi. 
~ą dwa tego drzewa gatunki ' w Sybiryi zamieszkałe. 

Akacyi drzewa obs~dy, w terai.nieyszych cza­
sa,ch we Francyi pomyślnie zaprowadzić miano , na 
piaskowych wydmach N ormandyi. W naszym ~ra­
i u swoyskim to dr7.ewo bydź może , ho wytrzy• 
małe na zimna, z nasienia łatwo się przyymuie ; 
prędko rosnie. Nasienie ktore w arączkacli dość 
obficie daie, dobrym iell: dla drobiu pokarmem. 

· Acer negundo der Negundo Ahorn, pocho­
dzi z Ameryki północney , ma drobny wprawd:z.ie 
liść, ale dla prędkiego na dzwyczay wzrofl:u, i frrze-
1iftego w górę , gdyi w jednym roku , czasem na 
trzy, lub cztery łokcie wyskoczy, po ogrodach 
ozdobnych trzymane bywa, ale. w gęfi:ości dla o· 
chrony od wiatru , któryby go łatwo mógł poła· 
mać; rozmnazać się daie, wetknięciem w ziemi~ 
gałązek. 

Diospiros lorus , Europeischer lotus - baum, 
Południowey Europy , , liść ma różna barwiany , 

· wzrafl:a w dość znac:z.ne drzewo , owoce do śliwek 
podobne, ktore gdy mrozeoi zawiędłe zmłaną, 
ieść się daią. 

Zmyślano p.o~tyckim obrazem o drz~wie lo• 
tus w Afryce rócl maiącym, krórego owoc tak 
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' 
miał bydź miły w jedzeniu, i~ sprawiał wędro-
wnym kosztuiącym onego , zapomnienie cyczy­
zny. 

'I'ilia Americana, die Karolirtisclze Linde . ' 
z północney Ameryki pochod7.i ta Lipa , maią onę 
po ogrodach ozdobnych , dla osobliwości na dół 
spuszczonych liści. 

' 
· Wierzba babi101iska, Salix babylonica; die 

.8abilonische Weide , albo Trauer Weide, moze 
i w naszym ięzyku smutną bydż oaz.wana od :>węy 
po!l::awy, w opadaiących a:l. po .ziemi gęftych ga­
łązkach ; rosme i sporo , i łatwo , tylko od rn­
bactwa i wiatrów bywa u szkodzona częfl:o : tą 

wierzbą zwykli po ogrodt1ch ozdobnych obsad~ać 
~onumenta, mogiły pogrzebowe , kanały wód. 

Przypomina ona te smutne lamenta Żydo­
wskiego Ludu w niewoli nieprzyiaciół będącego , 
które Psalmifl:~ wyraźa : 

Po nad rzek:tmi Babilo~U: siedliśmy płakać 
~nd wspomoien_iem Syonu. - Tam w pośrzód nad­

brzeżnych W~erz.b , zawiesiliśmy owe, c;;o nas nie. 

gdy cisszyfy, lutnie. . 
z Psalmu. i36, 

C. Kr:t.ewy kwiatowe. 

J As min, któ:r:ego kilka iefl: gatunków. 
num. grandiflo,~um. , czerw_ono. biąłych 

jasrni­
wielkich 
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kwiatów. ,jasminum odoratissimwn kwiatów.ia­
sno ·żołtych , moc.no pachniących , wyrafra do -. 
.wzroftn małego drzewa. · Iasminum fruticans , 
pięknych •l,ołtych kwiatów, ale hf'.z zapachu, li· 
foi zaś zawsze zielonych. Philadelphus corona• 
rius, der Bafiard-iasmin, takie kwiecia wonią­

cego , który w kaidym gruncie się przyymuie, po­
chodzą z Jndyi, są i w , Połurłniowey Europie 

, swoyskiemi. Rozmna•laią się oddarciem korzeni , 
i gałązkami • 

Syrynga Pulgaris, der gemeine Lilak, ma 
kwia~y białe, czerwone , błękitne, · miłego zapa­
chu, rozmnożenie iak Jasminów, daie się ob-
ftrzygać. · 

Eleagnus, l'ÓŚnie p~ędko, dość wysoko, kwiat 
ma nader pię~nie woniący , i ~iści ozdobnych bia­
ławych , iak mąką posypanycP., rozmnożenie przez 
gałąz.ki. ' 

Cephalanthzts occidentalis, der lf/efiindi­
. sche Kopfbaum, _dla liści piękney zielonośd , i 
wielości głowkowego hi~łego kwiecia, niepospoli­
tey ozdoby. 

Malina woniąca, Rttbus odoratus, der Wohl­
riechende himbeer/łrauch , krzew z Kanady , i in­
nych prowincyy Połnocney Ameryki, bez kolców1 

włoseczkami lipkiemi po liściac)l. odziany., z któ­
.ry_ch _:zoapac~ przyiernny pochodzi, różowe iego 
w-1elkie kwiaty, od Czerwca do Września trwa­
ią 7 iagody iasnoczerwone 7 kwask'u winnego, na-

• 

/ 
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der wytrz.ymałym iell: na zimno : ro śnie sporo 1 

gęfl:~, nad zwyczay się mnoiy ż wyroll:ków od ko~ 
rzenia, ll:ąd wiele ma zalet na obsady liczne w oz~ 
dohnych ogrodach. 

Nerium Oleander , der Gemeine Olean der. 
Krzew z Zachodnich Jndyy, pięknych kwiat ów 
czerwonych 1 lub białych <(Za6 em nakrapianych, mi­
łey woni, choć do u ft niema bydź brany, ho iado• 
wity: naybezpieczniey go na zimę, do dornu na. 
wychowanie brać. 

Clethra aln,ifolia , Erlenblatrigekletra ~ 
krzew Amerykański, liści iak u. Olch , kwiatków 
w kłos rosnących. 

Colutea arborescens 1 die baumartige Kólutee, 
rodem iefi: z południowey Europy, piękny fil ii 

kwieć żółty 1 i fi:rączki pęcherzowe, które ot wie.o 
raiąc się huk wyfl:rzału da ią. Rozmnaźa się p rze,g. 
wyroftki od ko.rzeni, są dwa gat unki · czerw~ny i 
wschodni nazwane. 

Róia, krzew kwiatowy wszyfl:kim znaiomy 
wiele iefl: gatunków , kt óre iednak się wyradzaią. 
Rosa spinoszssima, die H a.ffer - rose wzrafta do 
trzech łokci wysokości. Cinamonea, Cynamon o­
~·a , kwiatów purpur'o wych zapachu korzen neg6. 
/Ju/tryacka albo Turecka z niemiecka przezwana, 
.kwiat y zewnątrz iółte", wewnątrz czerwone. Rosa 
z:ubiginosa, d~e Roftfarbene-rose , dla lifl:ków-bru­
dno nakrapianych, prze1.wana rdza.wey farby. Kwiat 
cze:c.wony i liście pachnące,"'' R. Centifolia, Stu~ 

lis ci o-
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!isciowa , kwiat czerwony, pełny li!l:ków. R. A lba. 
Biała od kw,iat u białego przezwana. R. Moscha­
ta , die Bisam-rose , czyli Piimowa, małych kwia­
tów białych , albo hladoczerwonych, Rozmnoże­
nie pu.ez odkła danie gałązek, i wypnll:ki od ko­
rzeni: niektórzy rzadsze ga t unki szczepią; okrze­
sywaniem, niektóre w· kształt drzewka , wyratb ią~ 
Można . zatrzymuiąc wypuszczanie gałązek kwia­
towych, przez lekkie obc ięcie z wiosny' przy­
prowadzić kwiat późny okol~ ie.sieni •. 

R óia żadnemu kwiatowi w ozdobie zapew ne 
nie uftąpi • od naydawnieyszych czasów słuiyła 1.a 
wyr az młodości , dla swego wdzięcznego kszta łtu. 
tak tei iak· młodość przemiia prędko. ' Wirgili 
mówi, dnia iednego długr,ść , róiy wiek czyni ca­
ły. Rzymianie gaiki różowe mieli , rosaria zwa­
he; naysławnieysze były w okd icy Pmfium w Lu­
canii prowincyi ~eapolu, gdzie qwa razy do ro­
ku kwitły w Maiu i Sept embrze, 'uźywali onych pod· 
czas biesiad u froł'u, dla roskószy zapachu-

D. Krzel{linki kwiatowe i iagodowe. 

HYpericum cali~inum Gross-blumen deckz'ges 
.johannis Kraut. Ten ga~unek zagraniczny ro­
dzaiu pospoli t ego , u nas ziele świ~t.o J ańskie na­
zwane , trzyma ny bywa po ogrodach ozdobnych, 
dla wielkości sweg o k wiecia , i kwit nienfa długie­
go od Lipca do \\Trze śn ia . D wa inne gat unki są : 
Hyp_ericum asarum, i Hyperi9ll1n andr°<Na:mom, 

\ 

D . 
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Blutię;es , Ioannis Kraut , pn.ezwany krwawym ~ 
że w iesieni liście iego czerwone bywaią. -

Ligu/i.rum , Rheinweide, Liguflr. Europeyski 
posp olit y krzew , kwie·r ma biały , w kitach gro• 
no wych, -kwitnie w Czerw~u, iagody ma ~zikie 
czarne, nieco podobne ialowcowym : rozmno:Ł!lnie 

łatwe przez utknięcie gałązek, i z oddart ych 
wypufl:ków od korzenia. Używane na szpalfJrki i 
altanki 

Kwiaty ma wysokiey białości , frąd Wir gili . 
kładzie w Sielance tę mpwę w uił:a pafterza pe­

wnego: 

Despectu1 tibi sum , nec qui s„m ? 'l""'''°' Ale11ri: 
O ! .formose puer, nimium ne crede eolori. 

Aiba ligustra carumt ; vaccinill mgra legunt11r. 

Za nic mi~ ~asz Alexy, •ani iaki iefiem? 
Pyta_sz: o pi~kny chfopcze ! wiele nie wie rz barwie: 
B--i a{e Ligullry tlepcz;i, czernice zbierai;i. 

Do okrycia •. zj__elonością' parkanów f ogrodzeń 
dobrze · służy , iako i krzew 1 Ciern ~żrginii zwany, 
k tóry łat.wo 7, utkwionych gałązek· przyymuie się, 

'a 'l. kwiecia i ego pszczoły pożytek zbieraią. Także 
rol.a Burguń '>ka , k tóra się krzewi i prędko rośnie• 
J)ziel: o Zakł: Ogrod: 

P orzeczki , Ribes rubrum, ,joltannisbeeren~ 
znaiomy w,zyft.kim krzew ogrodowy, d la i ,1 g ód 
pon , owych bia łych , -hladoc zer,wonych: sprawą 

zieini i oczkowaniem polepszone bydi mogą t e ia-
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gody , tak co .J.-0 smaku, iako i do wielko ści, ie„ 
dwo nie winogronów. Rozmno:l.enie iego przelt 

·ułamane.gałązki, albo odkładane l i przez wypufi:„ 
-ki od korz.eui. Odmładza się oraz iako i agrefl: 
-wypuszczeniem świeźyc]i .latorośli , gdy .H:are .do 
samey ziemi odcięte zofraną . Warte ied: liczney 
posady, _ dla rychłego ,roztwarzania swych liści , i 
uiytku iagód na ocet, i trunek winny, bardzo 
w Anglii po domach uiywany. . 

Agrf:lfl:, Ribes grojsularia, ' Stachel-beete; 
rodzai u iefr, porz.eczek, ct.erwoney odmiany ma ia• 
gody, zielone i białe; rozmn0źenie ._ iak porze• 
czek, łatwo nawet; się w piaskach pr~yymuiąc.,e. _ 

Na żywe płoty, krzew ten iefl: _wyborny. 

Myrica, w.niskich , mokrych mieyscach ro„ 
snąca . krzewinka , pospolita wszędzie -w Europie t 

z siebie wydaie tłuftość balsamiczną, do wosku po• 
dohną , przez którą cała krzewinka pachnącą iefr. 

Wirgili w Sielance czwartey , .zowie ie pokor• 
ne, dl~ ·małości onych wzrofl:u. Hfimilesque myric<e,; 

E. Krzewtj wiiąte sit. 

Powoy wonny , Lonicera periclim~num, die ge• 
rneine Specklilie, ro śnie i w naszym kraiu dziko, ·. 
kwiaty ma hiałoczerwuna we , miło pachnące, kwi• 
tnące w Czerwcu,_ iagody czerwone. Ro~mnote„ 
nie przez gąłązki, 
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Powóy przewiercie1i, Lonicera caprifolium, 
die durchwacksene Specklilie , naszym ięzykiem 
. Przewiercień nazwany, ie pręt przez śrzodek zro­
dych liści przechodzi. Kwiat czerwonawy pachną­
cy. Rozmno:i.enie przez gałązki, i oddarcie ko~ 
rzeni. 

Bignonia.• radicans, die Wurzelnde Bignonie 
J ' 

pochodzi z Ameryki północney, nad wszyfi:kie in-
Jłe wiiące się krzewia naytrwa1sze; dla ślicznych 
pomarańczowo czerwonych kwiatów, w kupach , po 
pięl i. sześć razem rosnących, niemałą , iefl: ogro­
dów ozdobą. · 

I 

Powóy m~:>tyli, Clematis, die Waldrebe, 
kilka iefl: gatunków onego , naypośpolitszy bia­
łych kwiatow , tęgich liści. pienki są zimą ·trwa­
łe: Rozmna:l.aią_ się przez oddarcie korzeni, albo 
przez ułamane gałązki; niepospolite, ho ·w ozdo~ 
bnych ogrod~ch są te: C . //iticella z południo~ 
wey Europy pięknych , błękitnych . albo P,Urpuro-

. wych kwiatów, częfl:o pełnych. C., Virginiana, 
kwiatów bi~łych pachnących, P.ochodzi z półno­
cney Ameryki. 

Wiiąca się. Róża. Rosa scandelZS, die K let­
ternde-Rose , kwiaty ma po trzy, i czt~ry na ie• 
d11ym ogonku. gałązki brunatnoczerwone. 

Vitis labrusca, der Klaret Weinftock, krzew 
w północney Ameryce , i połuduiowey Europie dzi­
ko rosnący, liści i gron winnych czerwonych , !Io - . 
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iedzenia nie~datnych , po ogrodach ozdobnych 
pięknie się wydaie . 

Posadę przyrodzoną 
tego winodrzewka, to ie!l: 
wiers_z Wirgilego: 

w ogrodach ozdoh~ych„. 
koło grot , okazuie ten 

I ' 

"Aspice ut antrum 

Silvtstf'is ra„is spa,.,it Lab„usca rac1mis.. 

Patrz iak wina drzewko 
Dzikiemi. swemi okrył iafkinie gaf;izld" 

Bhiszcz drzewny, pod liter'ł F. 

F • . Drzewa i krzewy zaw1ze zielone. 
\ 

SAvina, Sabina, der Sadebaum 1 rod1.aiu iałow· 
ców , nie gardzi żadnym gruntem , i zhny się nie 
hoi, formą zaś swoią i zwyczayną pochyłością , 
smut ku wyraz daią. Rozmna:ł.a się przez wetknię­
cie rószczek , i przez iagody. 

, Jałowiec kadzidł~wy , ju',,,iperus thurifer~ , 
der weirauch Wachholder, oyczyzny południowych 
~raiów Europy , wyso~ości bywa do I 5. łokci , 
1agod czarnych wielkich. 

Jałowiec z Karoliny, lzrniperus Carolina. der· 
Karolinische Wachholder z północney Ameryki „ 
rośnie prędko, i wysoko., miły ma zapach; po 
Plan tacy ach w Niemczech ·. znosi dobrze zitnno. , 
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Jodła z Kan~d:y_, Pinus, la-~a „ albó Carnaden..; 
;,,is, die weisse nordamerikąnifche Fichtt; , i_ choia. 
.f,.meryka1łska, pin us firobus, W eimuthskiefer, z pię-.. 
~iu kolczykami na gałązkach; oba gatunki sporo 
~ profl:o rosną, zimę wytr~ymuią, dą ązdoby słu..; 
~ą po ogrodach. -

_. Cyprys, Cupressus~ die immergri.ln(mde Ciprefsę, 
d~zewo rodzaiu żywicznych, nader ozdobne i"wspa­
małe, oyczyzny Wschodnich kraiów, mianowicie 
wyspy Kandyi , u fl:aroiytnych Kreta nazwaney, 
gdzie na wysokich górach rośnie : w ogrodach' do­
tąd po oranźerniach tylko trzymane, w AuJłryi i 
nad Renem titrz~mały się w · ogrodac,h , na odkry­
ciu sadzone; W_północne'y Ameryce iefr gatunek: 
Cyprysu' . Cupressus di/łichq, I który i:iad rwodami 
~ośnie , i drugi wcale odmienny Cuprefau,s ·tłtyoi­
d_es, die lebensbaum Cipresse,_ który się przez g:a.,, 
łązki rozmnaż'a ć daie: naypięknieys·z.y ieft 7, Japo­
nii pochodzący. Cupressu_s pendula, _, die Trauer. 
Ciprhefs~ 1 okrą~łych Uś:ci i &~l~z~ w dó,l S_Ę>Uś~czą-o 
pyc . . 

Starożytni sadzał! Cypry~y na rno.giła~h po„ 
grze?~wych , prze,., co oznaczali, i:4 ia ko .Cyprys 
raz _ sc1ęty z pn~a . więcey się nie odr-a dz a , tak "i 
człowiek na świat &i:ę n~~ wraca; ftąd pis~ę Hora-
~Y ,, do iednego ze swych przr~ac~ół ~ · 

·· Linq.uenda tel/us , et domus et placens. • -

Vxor : neque harum , quas co/is arboru.n>.~ 

1 °{e pr<tter invisar Cup„essos , 

T;l{fa br~vem domi~um requetu.r: •. 

j 

ł 
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. Dom i rod7Iinę i mif;i żonę 

Opuścić trzeba ; ani z driew _. coś koc hal , 
Zadne ~ _ ohydnych prócz Cyprysów, 
Za tob'l , krótkim ich !'.anem , nie poydzie. 

· Ceder, Pinus- Cedrus , die Cetler va.n Lilla· 
nqn, podobne Modrzewiom ·, z kolczyków kupia­
fio z . jedney pochewki . na gałązkach wychodzą­
cych, i:t.yszki ma ?krągłe, d.o góry fłoiące, kora 
gładka:. Drzewo,oyczyzny własney . Azyi, miano­
wicie na górach Liban , Aman i Ta'lrrts. Rośnie 
pr ę_dko , O:rzelifl:o, i wiekami trwa , na zimn.o wy~ 
trz.ymałe, i w nim z chęcią rosnące, które nJ o­
w yea górach śniegami ·, po wierzchołkach okrytych 
ie arcy tęgie. Ws2yft ki1.11 ze słyszenia o trwało­
Ś c: iego wiekami', toi woni: pr7iyiemney i moc.ney> 
to drzewo znaiome . . Od naypo ·i.nię·yszey fłaroz y„ 
tno~ci w budowlach lądowych i oRrętowych s1a..; 
'1lrne ;· w Anglii po Pla.ntacyach używane , teraz 
we francyi ftarańność rządu zatrudnia, wprowadze~ 
nie liczny~h posad onego. ku u"iytkowi budowli 
morskiey , w póiae~ przyszłośct . . 

Laur Szlachetny , Laurus n.obilis , ~er ge­
tneine . Lorbeer _, z długie.mi liśćmi zawsze zielone­
m'i ; · oyczyzRą iego ielt Azy_a i Grecy.il , pospolicie 
trzymaią go po Oranierniach, iui w Niemc1,ech za· 
częto dawać iemu wolno na polu wzrafl:ać , gdzie 
dobrze się udaie , i do kilku łokci · wyśoko­
ści • przychodzi , aby tylko na zimę do ziemi go 
zgią~s z-y ,, pr'4y.kryty był gnoiem. 

Laur ten g.ęfto obrafta , dlac:1.ego na'l.ywa go 
Horacy Spissa ramis Lau.rea. ;. tcz.yma·li go po o-

/ 
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grodach swych Rzymianie: i miany był ,;, Raroiy-1 
tności za znak całości i frraiy osobifrey , z którey 
przyczyny pisze Horacy w Odzie VII do przyia:­
ciela swego od woyskowey towarzyszki, iak Fran­
cuzi zowią' frere o'armes' między innemi: . 

Longaque fersum militia latus , 

Dopone sub Lauru mea. 

Bok twóy d{ug~ firudzony źofoierk:i , 
Pod Laurem #oż , progu moiego. 

Bluszcz dczewny , Hellera helix; aer gemeine 
Eph·eu, w Nieplczech po~polity, zaczepia się drzew; 

' iak naywyiszych nawet, kory iell: kosmatey, li­
l'ci mocnych , za wsze zielonych lśniących. Roz­
mnożenie odłamanemi roszczki , albo odrośla• 

mi, które od Marca ai do Czerwca sadzić się 
daią: na dwa cale zasadza się w ziemi zlaney wo­
dą , po obu bokach odrośli powinien się znaydo­
wać pączek ieden, lubi grnnt wilgotny; koło d<Y· 
mu niezbyt ~lizko ściany, lub muru sadzić się ma: 
ie~zcze lepszy gat-qnek ieli: ten, co z Ameryki po­
cho<lzi" północney dla szerszych liści , prędszeg~ 
wzrofru , i giętszych gałązek na okrycia po ogro­
dach, nazwany Heoera quinque folia, oer funfbliit· 
trige Epheu. 

1'. d:iwnych za właściwy Bachusa był mian-y 
ten krzew, znać dlatego iź pod chłodnikami, 
,które po ogrodach okrywał, zwykli byli wino pi­
iać ;· z niego pletli wieńce na głÓwę , ale nie chwa­
ły, lecz r'ozpufl:y; uiywali bowiem przy biesia­
dach opilczych , tych wie1icow, wraz z różnego 
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kwiecia plecionych , dla ochłody głowy, zagrza;;o 
ney parą wina. Za wyraz , ścisłey miłości brali 
bluszcz poety, iak i Horacy pisze: 

Nec O.rnalis novo .;; 

Divelletu„ •tlu/tcf'O , 

Lasc;",,,;, h1tleri1 •rnbitios/o„, 
Ode 36. I. r. · 

'Nowym_ się Damdis 
Nie zaymie kochankiem, 
I ściśley od bluszczu 
Wi'łuć b~d-tie swego. 

Ligufl:r Włoski. Liguflrum Italicum , :Jie im~ 
mergnine Rheinweiae • t aki sam co pospolitego, ga­
_tunek, od1oienny nieco liścia mi zaofrrzonemi, za­
wsze zielonemi. Rozmnażać się łacno daie z na• 

sienia. 

Ruscus racemosus, Trauben artiger Ruscus „ 
mała na łokieć wysoka krzewina , oyczyzny z wysp 
Archipelagu, dla s·w.ey piękności słuiy , po ogro• 
dach , pospolicie go zowią Laurem Alexandryy­
skim, Laums /J.lexandrina. 

O nim trzymaią, iż ieO: ten sam Laur , ktO. 
rym Grecy i Rzymianie zdobili skronie swoich 
Rycerzy . . 

Bacharis halimif olia' , Murportulackblii~trige 
Bachari> • rodem iefl: z Ameryki północney, liście 
iaiowo okrągławe , ząbkowane, grube , i zawsze 
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.- zielone -; dla piekności swego liścia do ogrodów 
ozdobnych _szukany. 

Dnawa ' zirwsze zielone . SMCO'fDe są. n a ob­
sady , gdyi mił~ iefr oku w §mut ney zimy po rze, 
spoyrzeć na ich zielo'~ą pofławę , i trwał e w dzię­
ki . Międz)l temi zapewne, iedno z pierwszych 
mieysc trzymać powinny mogiły pogrzebowe , ia­
ko zwłoki śmiertelności paszey . zaw ieraiące a ra­
zem oflatni ślad pr z eszł ey naszey na ziemi b ytno­
.sc1. Nie powta r z a iąc, co Angielski K il rtus J ou ng 
"1" zwykłych wiekowi imaginacyi · zapęda ch n a-p i s a ł, 
pewną ief!: rzeczą , iź obchod po ozdob nych Cn1 en~ -
tarząch , przypomim1 iąc znikomości źycia , s k.o ńc,z e­
(Jie wszelkiey chwały, i w~elkości iudzk iey , ko ­
niec ieden róinych szczęścia kol ei , i p rawdziwą 
r6wność kondycyi; wśrzód rniłey Melan-cholii pod­
~osi myślącego _, , ·wdzięcz.nym mu n ader , -nowe­
go wcale l>ytu widokiem, iako Horacy choć · po-: 
ganin pys:inym R;ytfllem wyra~ił w Qdzię u. uę~ 
ł.ci Ul. 

Virtus r-eclutlens 1'mmeriti1 mori 

C4ium ~ negata· tentat ittr vi~ :. 
C.etu1que- v~!ga,~r , ,, uti'a,;, . 

„ · $fcrnit humum , fugient eo penlfllf. 

~no tl iwi, śmierci uJedz nie mogą. : 
Zawod_ im ·n(}wy ,_ otw i.erai'!C nieba „ 
6ard1 ą ŻidZ ziem/kich podfotą , 

~.•otnemi pióry, , unosz~c si; w gór • •. 

- ' 

· - ·-Od na-ydawnie.yszych, cza~6w brano · słuszni~ 
<hzewa - za - monument tnv:alszy , od · ręką _robio, 
nych; mogiły zaś wszędzie były za miafłem; gó-i 

_ ra .lub iaskinia, lub otworzyfłość skały słuźyły z~ 
·grobowce znakomitszych osób. W_e wszyfrkich na­
ro.dacłi gr-oby szanowaffe były, w Zydowskhn ·mia· 
n owicie niewolno było, ani drzewa .na . nich zbie~ -
;ać' ani bydł~ dawać przyil:ęp ' ani goś ci,niec przefi 
niego prvwad1.ić. Na· niektorych fłaroiytnych gro­
bach, zn:aydnią . się czasem początkowe litery wy-. 
ryte: S. T. T. L „ _które zawierały formułę ob-. 
rządkową, pomyślnego dla zm'arłych· iy-czen~a _, to 
ief!:: Sitt~bi Tc:rr~ l,eąis.- Niech ci, 1,1ie ci~ź.y ziemia • 

G. JJrzewa i ~rzewlJ zawrze ·zitfone' «Io ogro'i:lów 
zimow~ch , które po!politrze rą w Europit, 

; i latwo przechować ltf daią. · : 

C Ytryny i P.om~-rańc~e, Citrus MelJi-ca, i Cilrur. 
aurantium, oyczyzną onych ieil: Medya i Persya , 
d"LiŚ · pospolit e · w Europie południowe-y, Európey-

-· skie mi · s ię . il:ały. Cytrynowych dr zew, -kilka 'ie(l: 
gatunk6w ; Cytryn kwaśnych, słodkich, Cyt ro„ 
n1t t ., _u ~tórych liść iell: pom_a rsz~zony. i ~'e rg a.~ 
mot ów. Pomarańczowe drzewa zdaią <i ~ę iednego. 
r o dzaiu z Cy trynowerńi: .~znaiomy w~zęd-~ie ie-fr ga.-
t u nek P omara 1icz, Apelzynami zwany, u których 
liść z o bu brzegów iefr Ża.gięty; drngi'gatunek, od· ży. ... 

/ dó~ do ś_wi.ąt .szukany; Rayskieia.blko zwany• Citru$ 
C1ec umana , 11er PompelnusJb<1 u1n: ku ozdobie w ogro„ 
dach zimowych drzewa Pomarańcz pierwsze1iftwo 
maią , nad C~tr~no.weo;ii_ , ~ako n.ieFou;zeb.ułącee.- fta~i 
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ranney- chodowy ; ani ciepła , opróet ochrony od 
;mrozu, i duio światła , kwiatem naymiley pachną• 
cym, i ozdobą liści aromatycznych zaletę przed 
i'rinemi maią. 

Wirgili pórównywa Pomarańczowe . drzewo 
n Rzymian niebardzo znane, do Laurów, podług 
iego opisania do zagadki podobneg~. 

Jp111 inge111 a„hos faciemque simil!ima Lau„;: 

Btsi "°" aiio late jactarct odorem 

La11r11s erat ; folia baud 11/!is labentia ventir , 

Flos ad prima tenax, animas et o/etłtia M~tli , 

Ora {ovenł illo , et senibus medicantur anheli1. 

Wyniqsłość pysżna , twarz iak u Laura , 
Szeroką tylko woni'! odmienne: 
Liść ł;iczny kwieciu , pogardza wiatrem ; 
Naprawia Medom cuchn;ice uffa, 
I ftarc om piszci.afy, 

Granatus Punica, gra natum, aer Gran.atbaum, 
w Aufl:ryi i Szwaycaryi rośnie dziko , na kre­
~ziafrey ziemi , ozdobą ieił: w ogrodach dla liści 
zielonych, ślniących , i kwiecia przedziwnego pon su. 

Cyprysy , potJ lite1·q F. 

. Yiburnumtinu.r, cer Laur.us'linus. małe drzew­
ko południowey Europy, ma kwieć pięknie pa­
chnący, i liść zawsze zielony. 

I -
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Prunus lauro eeraiu1, Cl~r Kir:schlorbeerbaum, 

Euro_peyskie drzewo ~~ś~i pod~ugo~atych,. tę?ich 
żawsze zielonych , w1sme· nosi czarne , m1ęs1fte , 
kwieć· i liść puyiemny ma zapach. 

· · Mespilus P!fracantha, tJer immergrunenCle 
Mispel , gatunek krz~w Nieszpuł~a zwany, które­
go owoc iadalny ugmły , pospolity w,e Włoszech 
i Francyi; W. zimowych ogrod11.ch słuzy ~u ozdo­
bie, dla liści gęfl:ych grubych , zawsze- zielonyc~, 
i mnogości ·żywo czerwonych iagód. Na kłod:z.1-
nie ma kolce. 

Rozmaryn , Rosmarinus, rosme dziko .w po­
łudniowey Europie, i dość wysoko : w Anglii lld­

wet po ogrodach zimę wytrwa , ziemię lubi chu­
·dą piasczy!l:ą. . Rozmnażać się daie przez u!ama• 
ne latoroślki, oblepiwszy gliną ; w cieniu i 'wilgo· 
ci łatwo korzeąie puszcza. Dwa są iego gatunki 
,z szerokiemi i wąskiemi lifrkami. 

Myrt, M!Jrthus , CJie Myrte • Południowey 
~akie Europy krzew., liści okrągłych zawsze zie­
lonych , inny wąskich, podłuinych , którego kil­
ka iefl: gatunków , kwieć ma piękny, iago~y czet­
wone, i całą pofiawę nader ozdobną. 

Niepróż~o n Itarożytnych poświęcony był bo­
g1m piękności; nosili go i Rycerze przy mniey­
szych wiazdach tryumfalnych , ovatio nazwanych. . 
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Mrędzy ~wsz;·fl:kiemi do Plantacyy licznych-, słu-
7.ącemi drzewami, tak ku oi.d0 bie kwieciem. li· .. . ' 
ściem, ia ko i świetną owoców barwą , naypier-
wsze zapewne trzymaią mieysce owocne drzewa. 
O Plantacyach "tu· ;ozumiem, ni.e o kunsztownym .. 
chodze)liu. kolo drzew; którey celem· iefl: rozmno­
żenie liczne rodzaiów dr.zew owocowych, hoynie 
rodzących , _samowolnie ~z.rosłych, . ~by tylko pro­
:fi:o ; w tym zamiarze , aby przez taką naturaliza­
·cyą , licznym ci'nych po całym krain , · i łatwyllt 
-:hodowaniem nawet u profł:ego ludu, kraiowemi 
m9gły bydź. nazwane. Tu więc mieysca mieć nię- .;.. 
mo.gą , w ciepleyszych daleko południowey Fran­
cyi położeniach , wychowane i z nich pochodzące 
owoców gatunki, które tylko Pańskim słuią o­
grodom · i do przysmaku ich ftołu, a nawet w na­
szym krain nigdy do wła~ciwey delikatności sma­
ku niedochodzą , ale te które łatwey są hodo­
wy, wytrzymuią zimna nasze, i w,;zędzie bez ogro­
dnika. hydź mogą. Niewiele więc takich gatun-

; . 
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ków będzie, ale dobrych, pewnych , których oy­
czyzna , albo właściwa, albo pr_zyswoiona :są 
w Niemczech pół9ocny.ch , . Wizy!łkie proftego· na­
wet ) udu sady , a . z których przez szcz,epienie , i 
oc~kowanie 1 wynikać mogą u nas nowe gatunki; . (') 

O :Jabloniacń. 

PRr.ez się Jabłonie nie są bardzo wyniosłe, ale 
r u.i±o·ź.yiro rosnące , podług gatunków w wzro~cie 
się r_óżnią. Powszechne swego Todzai~ znamiona 
te ma1ą : Kwiat w bukietach rosnący, który nie 
na ~sohnych, iak gruszki szypułkach, w koło pą­
kowia owocnego wypuka, ale z mego wszyfrkiem 
swym · wychodzi kwieciem. Kwieć iell: z pięciu Jift­
ków pudo)lnych, kształtem do profterroźy, czer­
won'o farbowany Liśc zaś . d rzewa rózniący g~ · ... 
orl gruszek , ieft szorftkość w do.t ykaniu, i że spo­
dnia owych fi:rona ieft nieco wllłniafta 1. górkowata. 

Znali inż Rzymianie dwadzieścia dziewięć ga­
tunków Jabłek , które, iak wszyftkie gcttunki owo-· 
cnych drzew ze W schodu do Grecyi i R7.ymu, a od- · 
t ych_d(J Gallii poszły .. Szwaycarskie piękne iabłuszk~­
-:Api z wane, zachowało przezwanie swoie od Api~ 
usa, "'familii Claudia (Malum ./Jpium). 

(") ~a pr,;ewodn1ka w tey mierze pewnego · służyć. mo• 
:z. :. <lz: efv , <? sadach Ludwika Henne Past~ro w Ha/her• 
stadt, z którego· wypis tu si• Hadi.1e. 
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Ja błoń wytrwałe wielu lat iefl drzewo„ i im 
ftars1.e ieft , tym· obficiey r9dz.i, gq:u~t . lubi .nieco 
wilgotny , i glinia!ły. Gatunki do naturalizacyi 
w naszym krain są te : 

Borszfowki, (Bors1ofer), od dwóch mieysc ko­
ło Meissen i Lipska, obu wSaxonii oyczyzny swo­
iey tak ·nazwane. D~1.ewo. wysokiego iefł: wzr.o· 
fiu, i wytrwałe : późno , po dziesięciu latach po"! 
czy na rodzić, a po dwudzieftu dopiero sko1iczone­
go ieił wzrofi:n. Owoc korcami da iący O woc za ś 

ten, ma słodycz, kwasek, i korzenno~ć. Zbiera 
11·ię z drzewa w Oktohrze, w Decembrże doyrz~„ · 
wa; trwa w smaku do iedzenia dobrym , ze dwa 

, miesiące n;t inne uiyt ki g ospodar 1-ki_e i po t ym 
'czasie, dobry. Znamię mu właściwe iell: szcze­
gólna forma iaiowych liści, w końcu zaokrąglo„ 

nych, albo przyciętych , gałązki cienkie czerwona­
we ·' ·wzrofi: gałęzi ku ziemi idący. 

Sztetyn!f , w Niemieckim tyle ma nazwisk ten 
gatunek Jabłoń.., R os1ocker, Eiserapfe.l · S tettiner, 
Annaberger . oyc1.yzny Pomeranii. Drzewo wy­
soko rosnące , wytrwałe , zdro'lve, na podłym na­
wet gruncie trzymaiące się , obficie rodzące . Zna-

. mion właściwych w oko wpadaiących, niema, o­
prócz twardości -owocu słodkiego , z kwaskiem ie• 
dnak nawet gdy fofl: doyrzałe , barwa na i abłku , 
przez połowę iednę cie mnoczer wona, przez dru-

; gą jasnozielona. W Decembne dopiero do ie-
dzeńia zdat ne, trwa iędrne do Augufra , fl:ąd · go 
w Niem~zech przezwano } elaznym iab łkiem. 

Mariett-

i. 

o W O co WE. 

Ma.rień.tałischer , albo Streiflińg, oyczyzny 
SaKonii niźsżey > wysokie ; .i długoletnie drzewo • · 
po sadach w-ieyskich tamecinych, pospolite. Zna• 
mię właś:ciwe ż owocu, że ·nadzwyczay iell: sze.co.­
~ie i spłaszczone w końcu . iahłko, w podłuź zits 
ma paski -<:zerwane, na źołtózielonym dnie. Ja­
d~li'ly owoc -0koło Sgo Matcin~ trwa do Kwietnia. 
słodycży wielkiey; na uiytki gospodarskie wybor„. 
qy gatunek.· · · 

Pa/ó'krapfel, takie Ńiemiecki gatunek. Naya. 
wyźey ze wszyfl:kich rośnie; liści z nayBzerszych • 
ciemnozielonych, . owoc barwy bladawey bez czer"'„ 
y.roności , lub bardzo rzadko maiący, nakrapiany · 
2.ielonemi kropkami„ bardzo soczyfl:y. słodki:, doya 
tzały w Decembrze, trwa do Kwietnia i daley·. 
gdy dobrze iefl: zachowany. 

Z zagranic~nych ogrodowych, t_rwałych iednak. 
są te: 

Pomme a'Api, pospoHte w Szwaycaryi mier ... 
nego wzrofi:u. Znamiona iego są te : w gorę pro• 
Lb idące gałęzie, liść szerszy w górze iak n ·dołu, 
który długo się na du.ewie trzyma , owoc ir.aś bar• 
dzo mały , spłaszczony, _źywey czerwo.ney farby, 
ikorki bardzo cienkiey, w smak n słodki. Pó dzie•'" 
ąięciu latac.h rodzi dopiero ·' ale ba rdzo obficie; po"" 
niewa:i. zaś co drugi rok rodzi ow:oc. i:>brywaią 
niektórzy kwieć z kilku gałązek ,- kt óre na dru ... _ 
gi rok pewny owoc daią. 
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Pepin, Englischer GolJapfel, mierney · gr~bo-
. ści i wysokości drzewo ; rośnie fl:rzelilło w górę , 
wyda ie iui w tn.ecim roku po szczepieniu owoc, 
po dt.iesiątym rokti dośc obficie. Do Bursztowek 
hardw podobne ma iałbka , róini się żółtą barwą , 
j t akimze mięsi~em , które iefl: bardzo 1niękkie, 
soku maią obfito:.ść . w ·decembrze iadalne , po Mar-
en mączyfłe się róhią. ' 

Calville . blanche (weisser ErCJberenJJpfel) ro­
śnie do~ć sporo, nigdy nie chybia Owoc ma z nay­
p rzednieyszych, pierwszey wielkości , barwy bia­
ła wey , soka winnego aromatycznego, nieco do 
Truskawek kwasku podobnego, łatwo ten gatunek: 
poz nać, iak wszy!lkie Kalwille po garbkach i' fał­
d<U:h . ok<.}ło swey szypułki. Tę ma osobliwość, i~ 
smaku dopiero nabiera w końc'-;t Decembra : im 
dłuiey leiy, tym przednieyszy owoc , do Augu­
ila nawet chowa'5 się daie bez zepsi1cia. 

O Griuzkach. 

DRzewo Gi:uszkowe ·prollo do góry _wylł:rzel~ ·, 
i wy suko: gałęzie, pięknie nosi, kor.ze.nie _ _glębuko 
w ziemię sad()Wi, kwieć iego rośnie kitkami na 
udzielnym prątku: litŁki kwiecia wydrąione fok łyż­
ka , białe pospolicie, u niektó rych gatunków ko­
ło brzegów czerwo~a we, liść .gładki , z wierzchu 
ś l niący , od ·spodu żyłkowaty ; grunt lubią we 
:wszyftkim pomierny, 'rodzą w drugi rok •. 

J„icznieysze • są ieszcze onego gatunki od Ja­
błoń, i prawie niezliczone:~ pospolitszych w Niem-

OWOCOWE. 

Czech , zimo~ych, i · iesiennych tak gospodarskich 
jako iłołowy<:h -ga'tunków są nafrępuiące • 

GorpoJarftie juienne. 

. Schmalz·birn • .. .Pyczyzny Niemiec , mierney 
wysokości, · ale szeroko w ga~ęzie rozrafi:aiące, ob• 
licie rod1.ące. Frukt ten łatwo poznać , z pięciu . 
kolczyków oczka , po nad głową gruszki wycho• 
dzących. z formy od góry brzuohowatey, w dole 
iicieśnioney ·: s·kórka iefr szara , .. mies una z ąliwną 
farbą , nieco ofi:rd, owoc soczy!l:y , słodki, , roz­
pływaiący się ; w całych Niemczech ten gatunek 
s>,nany , 11ma"ku przedniego. Doyrzewa w pół Se­
pteinbra , w tygodniu po zebraniu inż się psuć 
poczyna. Na suszenie, smażenie, i powidła · nay• 
więcey się- przeto używa_. 

Clareten-birn. Wysoko rośnie , obficie rodz-i, 
frukt do serca podobny' znamię ma osobliwsze , 
ii ogonek długi przy samym owocn , ieft nad.er 
gruby , -i tam ma iak węzeł niefaki. Barwa źół„ 
ta , czerwonawa, · nakrapiiina szaremi kropkami 1 

w smaku iefl: cierpki owoc ; doyrzenie onego zupeł­
ne wpół Oktobra, trwa kilka tygodni. · Włościa„ . 
nie -. Niemczech dlatego naywięcey ,to dnewo 
m.aią · po sadach, ho maią . czas su•zenia i smaże­
nia owocu sposobny'· z ie~ieni po zbiora.ch. 

Giinse-kvpfe , nazwane są od kształtu gruszek 
do g.ęsiey głowy podobnych. , Nie.zmiernie roś-nie 
wysoko, nadzwyc.zaynie długo się ftarzeie , i nay-_ 

E:z 
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hoyniey rp~zi , bo częfto z jednego drzewa ·, "kor­
cami owoc ·się zbiera. Lecz ch...:e na . pr z.e„lrzeni 
!l:ii •Ć , dla rozloienia w około swych gałę ·zi, ku z.ie-. 
mi opadaiących, a frukt~m i~k nat kanych. Doy'­
rz3łość onego na poc1.ąku Oktobra , nie trwa dłu-· 

go, smak takie nieco c~erpkawy. 

GernrotJer, z Saxonii około Kwedlimburga po­
chodzące , trwa owoc do Decembra , a doyrzewa · 
w Oktobrz,e. 

Konigsbirn , z przednich Niemieckid1 gatun­
ków, -ma tę właściwość, ii za wsze·profto róśnie, 
a gałęzie za"wsze są wolne od mchu i lufrrowne; 
Lecz po dziesięciu latach gałązkami zaczyna ro~ 
dzi6, a w dwudzie.ltym dopiero cale obradza , i ni­
gdy· nie chybia; przed tym · zaś cza 3-em nay~ięcey 
w drz.ewo się przybiera. Fr.ukt · inż w kvńcu Au­
gufra - zupełnie doy-rzały, który- zbierać trzeba, bo 
nadto wodnieie' a z użytkien1 niehawi-ć. 

Zimowe gatnnki Niemieckie kładz-ie Paftor 'H:enne 
te: Winter-bergainotfe inaczey Os1erbergorńotte, k t ó­
~e iadalne w Styczniu, trwa cłoKwietnia , owoc· wiel­
ki maią zieloney barwy z drohnemi sza remi ·kr •;p­
kami, ~ · Wintet bir·n u którego gatunku d rzewo ieft 
iedno z nay·ozdobnieyszych, tylko ie powoli ro• 
~nie; okoł-o dz i esiątego roku szczepienia poczyna 
rodzić· , ~le zato pewnie rodzi. Liść ma nader· wiel.,. 

. ~i , blado zielony „ łatwy od innych gat110ków do 
rozeznania po białych iyłkach. Frukt mierney · 
'wielkości , naygrubszy -pr~y glowie, baryvy' ia ~no 
zieloney w cętki szare' mięsiwo ~ółtawe. ;smaku 

O W OC OWE. . ..,_ 
·' 

cukrowego. . ~oy~zewa w Decembrz.~ i trwa. do 
K wie t nia. „ Do iedzenia wtenczas dobre ie!l:, _gdy. 
się niec'> nadgnieść daie: wyborny ieił gatunek , 
k tóry mrnnow1c1e w gotcwaniu dla smak,u, i:krwi-
ftey far b.y, równegó nierpa. . 

O Wifniach. 

wI~nie ~o hcinie Ce;asus n11zwane , hiórą ~'0-
dług· Pliąiu3za początek za si~d·zenia swego: w Eu­
r opie, na ypienve;.r zaś _ we \Vłoszech , og ·~vy -., 
dę ftwa Mitryd'ata krola w A7.yi prze?. Luknllct Het-
1'1'1ina Rzymskiego· , w ~;i<edmdziesiątyn~ E>zwarty m 
roku przed Erą: Chrześciańską , kt·óry i.burzywszy 
mi.afro Cerasunt, okofo Pontu w mnłey Azyi bę­
dące, d rzewa Wiśniowe z tego:l., mialła d1) R zymu.' 
przepr~wadzi:L Poczym iu:l. wiele gatunków Rzy­
.mianie zna·li drzewa- te :„ o, których, t.o po ogro-­
da·ch , t:o po winni.caćh liczne miewali obsad;y „ 
nawet d-t.ikich: po lasach rosnących- , które Ce.ra­
sa 'Silueślria zwalt. Teraz zaś ·Hollandyia, Niem­
cy ?ą nową Wifoii oyczyzną, gd:1.ie naywięcey ich 
się· znayąuie ·gatunków , i wszędzie po Planta~y­
iac h., dróg i gościńców widzieć &ię daią. Jakoź­
ieieli które, to 7,a-pewne to d.rzewo:. z którego 
prędkiego d'Oc7.ekać się kaidy m<Y.l.e.po.:l.yt ku w o-­
woca-ch, które· sporo· rośnie, pia ~kowym- naw.et 
griintem nie gardzi,. warte gromadny.eh ob-sad. Nay-. 
d ogodnieyszy zaś ~iś~iom ieil: gr.nn.t; kopa-ny, lub 
ogrod11 warzywnego., gdzie czarnoziem ., a. pod 
spodem glina; się znayduie-, na takowym., tak spa-
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ro rorną , i~ w piętnafi:u leciach , ~ę wyeO'ko~ć ~ll­
ią , co dąb w pięćdziesiątym. 

Próżno byłoby opisywać rodzay ten drzewa, 
którego każdy rzutem . oka od drugich rozezna • 
właściwe mu, cechy są te: kora ze czterech skó~ 
rek złoi.ona, i pąkowie troifi:e, drzewne na gałąz·· 
ki , kwiecia na owoc, i liściowe. Powszechne dwa 
są podziały rodzaiu , to ief!:, k'wa.fne właściwie wi­
ł nie ·nazwane, ktorych owoc ieCI: okrągły, i stoa ... 
kie, (Zwiesselbeeren) Trześnie ~azwane, któryc1' 

·OWQC k:>ztałt ma · nieiaki serc::a. " 

Rozmnożenie rodzaiu czyni się, albo wysia• 
niem pefi:ek, '!cześnie iuż w Auguście~ a tak po­
wschod2.ą na drugi rok w Kwietniu , lecz trzeba 
aby do pół Junii wiosna była wciąż ciepła, bo 
hyle mroz nalłał , wnyll:kie pawany : te zaś pier­
WS7,ego wschodu młod.ocianność przeszedłszy, bez-

. piecz nie iui rosną, i tego drugiego roku w iesie„ 
ni , grubości na palec nabrawszy przesadzać , a po 

, _dwu. latach, to iefi: w . trzecim roku , szczepić za­
raz po skońc:wney :1.imie daią i-ię , lub też latem 
trz~ciego roku oczkowac. . Drugi zaś sposób iell:, 
w.y_rofl:ki od korzenia wisien , które przy fiarych 
pniach obficie się znayduią brać • i one przesadzać 
W szk~ł.kę z ie sieni , a . na wiosnę trzeciego roku 

· uczepie , lub latem · oczkować. Gatunek, Bigar'· 
reau po F:an~uzk.u zwany, na ·dobrym grunci& 
bez szczep1~ma. z samych. pefrek wyrosły i przesa­
dzony, choc nieco di:ubn1eys1.y, ale równie do„ 
hry , co szczepiony owoc·, w smaku daie. Częfto 
zaś szczepy :młode, z początku mi~erny, i drobny 
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q,wóc daią, które poźniey naypięknieyszemi, i nay-_ 
ąbfitszemi s;ię fl:aią. To zaś w szczepieniu v t un­
ku w gatunek, za prawidło nie1,awodne mieć . na-. 
leiy, ii -~łodkich pieńki , c1.yli Trześni przyymu• 
ią, i swóy gatunek i wiśnie , wiśniowe zaś pieńki 
tylko SW()iego gatunk'IJ. przyymnią zrazy. 

W szkołce łatwo rozeznać Trześnie , .od Wi-, 
śn,i po li ściu i kor:r.e. Trześnie maią korę biało „ 
lub popielato szarą , liść zaś je(l; wielki, iasno zie­
lony, zmarszcz·ony dużo , po brzegach głęboko' . 
wyrzynany. Wiśni zaś kora ie!ł czerwono szara „ 
liść drobnieysay, ciemnozielony , gładki , drobno · 
ale regularnie ząbk0wany. 

Gatunki Gospodarfkie ( bo o takich w tlm dżie/'e,, 
iejl mowa) nsylepsze -są te : 

Leit%kaner-Kirschen • od mieysc.a Leitzkau 1 

około Magdeburga *a~wane , gdzie w niezmiernev. 
iloścj się znayduią, zowią ie także od nźytku, na, 
suszenie i konfitury , Saure Einmq,che - unCł . Ba.cke· 
kirschen. , Ten gątunek poznać . się daie ciemniey· 
S7.ą od inńych barwą kory, i liściem nader gru-. 

·bym i twardym, ciemn0zielonym , luO:rownym , 
vr, śrz<>dk'a: ·którego . żyła śn.ednia ieft wylławna ia-. 
snozielona. Rośnie to drzewo wysoko, cie1ikie 
ma gałązki, ku ziemi opadaiące; frukt ma . c:ta rny, 
mięsiwo krwifi:e, żyłkowate , sok. obfity, ale har- ' 
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dzo kwaśny , pellka mała· , ' czerwona. ' Doyrzewit 
w Auguście, między wszyfl:kiemi, ten i ·nali:ępuiące 
(lwa gatunki, . do licz.nego _ rozm.n·ożenia na użytek 
(iomowy , prze'lr suszenie , konfitury , powidła „ 
wodld, i u~ytek lekarski, naypierwsz,e trzyma 
~ieysce. Rozmoienie iego nayle.piey się czyni 
wy~opywanie~ odrośli, które . Hcżnie ~ korzenia 
~ydaje, i posadzeniem onych w szkółce, a które: 
iimową porą, przy wolnym powietrzu podkrze.,, 
~u~ąc, , w ~i~~ne w:yraftaią drzewa. 

Gro-rse Amarelle , wynfosłego wzrolh1 gatunek,_ 

lu?o. niewiele ro.dzące, poczyna t.aś rodzić w czwar­
tym lub piątym roku p0:.~zczepieniu. Liść u fi:a­
~ych drzew ie fł: wielki , do pięciu cali długośd , 
pO hrzegach zagięty.. Frukt du.ży czarny, soczy-· 
~y ,, kw'.i foy. J?oyrzewa w początku L_ipc~, qai_e. 
~i4i( ~ZC'.?<eĘ>i~ na 'l;.'rześni.e • i. WHnie.. . . 

S;chwarze ForeUenkirfche.. Pochodzi ten gatu„ 
Dek . z Pruss BraAde_b~rski.ch , a d;awney~ Marchii ,., 
d,:W·o.hki ~e,fl: =~ lut owe wi.elkie, ale skąpa dai<\sy o„ 
w.oc" i dn1gi, nadeli ohfi,cie z.a ws.ze r-od;ząc-y, nie­
ęo rhob.ni:e-ys71y f tHkt <laie , lecz_ ~araz. w drugim. 
~·...,ka po. szczepieniu:.· poi.naó go woina po dłu ... 
gim· n; pułtora eala o.g~.nku Hic~,. prz.e~ co wia'tr­
f.e· ła.twiey od:' drug;ch innych porusza •. _Frukt iefr· 
w.ie1ki na: cal,. okrąg~awy„ czarńy, mocno lecz .mi­
ł;o k-w:aŚhy ;· cłoyrzewa, na p<>c:izątku_ Augufra, i t rwa 
dłu~o ,_ dąie si~ ą zc-zer;iić na TFzefoię , i Wi~n.ie. 

• I 
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fJo Sta/011Jego uźgw_ania policzył moźna nafttpuiącg 
gatunek Trze/ni. 

Spiite-her%kirfahe-, albo .Schwarze Spanifche , 
wysoko rośnie i w długie lata , . drewno ma twarde„ 
nawet nie bardzo delikatny· ieft na' podły grunt: 
w dohry_m zaś wyrafla .ogromnie, w piętnaitu Ie:. 
ci ech na pięć ćwierci łokcia grubości., a· wysoko:.. 
Ś'<i d.o pi~tnali:u łokci;. ohricie rodzi, aby poźnycb. 
mrozów: nie było. Zrazy tego gatunku maią po-.. 
pielatą barwę „ u wierzchu cynamonową w żółtł 
wpadaiącą. L i~ć ma u gałązek owocowych wiel­
ki na ,;ześć cali. · Frukt czarny, ~ięsiwa czer-. 
won ego, ioczyfl:y • smaczny ; doyrzewa około pól 
L 'ipca , ~ trwa od trzech,, do czterech tygodni. 

O Sliwacń .. 

SL.i'wowe d·rzewa ró.wnie iak Wiśnie ~ w ob,iek-t 
Plantacyy \vchodzą, iako na kil:icłym gruncie­
przl!lfl:aiące, i zjmna· si~ nieb.a,rdzo b.oiące, miey~. 

sce iedn.ak suche-, wyniosłe i wolne nay lepiey im 
słni.y. Stąd posianie z peflek , rozmnoienie po~ 

spoli.tyc-h śliw 'daie. Zagranicznych, Węgierki zwa-, 
nych, ieden i.eli: gatuRek na gospoą:arski uiytek nay­
:idatnieyszy. (*) 

. (*) Jle si rs tyczeć mogfo Piantac)'y , w H Órych i drzewa_ 
owocow.e w ekonom.icznym wzgl<;dzie, i1:ko sady uw a . 
żane , micysce swe zaymui;i. , tu si~ mówifo, od· 
wofoii}c si~ z reszt' do szacownego dzieł.a X. KJu-_ 
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ka w "n11zym ięzyku; który obszernie o ogrodach pi· 
ue. Drobni iednę rzecz, w nim. 'nie„,naydu i:JC:f się, 
ale poźyteczn;i tu przywiodę, to iell : _ ma~c do za­
smarowania zrazów · profłi, ·· i wcale· niekosztowni, 
z wyżey pomienionego Pisma Henne Palłora : To iełt , 
żywica, i łoy barani, .w . równych nęśfiach na wli­
glach rozpuszczone, którem_i się po zmieszaniu ; na ćie­
pfo smarliif ,, · zamiafl ptafh!1, . zas'zczepione zra ­
zy, w. ~i~yscu zatkni11cia w pienielr; ' Ta maść illk 
oflygnie tak. twudnieie, ii zraz bez iadnego z:iwi:r 
zania mocno pienka si1< trzyma, ani żadna słota u­
ukodzić oney nie może. 

I, 
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POZYTKOWEGO· NA WARZYWO~ 

·y ·\f bOSCZYZNĘ OG~OÓ~. c~) 

N A warzywny Ogród nie większy: od morga ie­
dnego, gruntu lekkiego 2 śrzedniego w_ dobroci , 
czyni się pierws1.e oranie na ośm cali głęboko za­
raz po żniwach: poczym w kilka tygodni iak grunt 
wypocznie, nawoziwszy d obrze gnoiem drobnym„ 
wyftałym, i ten gnóy wora wszy z iesieni p ó:iriey. 
(iednak przed mro:z.ami) temi się nasionami zasiewa. 

Marchwi ł- Funta. 
Pietruszki !· Funta. 
Pa!łernaku ! · Funta. 
Burak6w czerwonych I . Funt. 
Cebuli I. Funt, 
Szpinaku :r. Funt:a 'J • • 

( *) Wypis z Dzie!a Niemieckiego o Gospodarllwie Pana 
Eckart 1 pod tytuiem : Eckart1 Expe„imcntRl .Ekauomit„ 
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l..oł>ody Włofkiey " Funta, ;ii: 

Kminku czarnego 1 Funta. z 
Maku bialego L Funt. · 

. Rzepiku - . l : łfont • 
Trybuli '.l. 

2 · Funta. 
' Kopru " Funta. ~ z · 
Anyżu . - .... '.I· Funta. z· 
~orczy~y i;:~arney I F. n.ta. -a · 

Osołem - 9 . Funtów. 
..., . 

Te wszyfi:kie nasiona razem „się zmieszaią, o­
raz z dwoma korcami ziemi przerobią , p oczym 
wysiew się czyni przy cichym dniu , grabiami się 

zrówna , i czym można uthcza się grunt p o za­
sianiu. -I 1tzez. ~imę- ·p0d · foiegiem - leżą ws1.yft ki~ 
te 11asiona , . lecz .z wiosny, nim w tym czasie d ru­
dzy dla inokrośc,i, koło . ogrodów ani· Zfl czynaią, 

wschodzą · iui te nasiona na siedm do oś.min t y­
godni wcŻeśniey, niź które z wiosny są za~iane , a 
przez t o d0. wzrofi:u cUuiszą maią lata porę. Gdy 
iaś warzywo . z korzenia plon swóy daiące- . do• 
piero na cztery do sześciu tyg.odni przed · S. Ja~ 
~em naysilńiey wz.ra11:a . po<l s<>-bą; to te ogrodo­
we rośliny ' które- nao ziemią w górę wyrail:aią ' 
iuż do tego czasu„ . po ·większ.ey cześci są. z.ehra­
ne , a przez wyrywanie onych z. .ogrod.u, p.oruszo­
na zie1J1ia dogo3:nó~(: .. daie większą ko1;zerrnym 
roślinom rozra{i:ani.a w grubość. · T Ó zaś . na uwa­
d~e. IT;1ieć nalęźy ~ aby między Wielkąnocą i" S~iąt-

- i~·;~i: '... s~_?ro. te rośliny na dwa do ti:zech cali. z zie­
mi .s i,ę podniosą, naczyfto piel enie przedsięwz.i~ć 
przez· z·naitree kobiety , zofi:mźno.ścią , aby z chwa-

-. 

fl:em zas'ianych nie wyrywały roślin. Już po Wiel­
k1eynocy _ Szpia~k , T~yb_ula i . Loboda, Włoska , 
·zupełnie są d6fl:ałe ·: Około Z ielónych Swiąt. Pa­
fiernak i Pietruszka ; do iedzeoia ti ą..zdatne; w kró t..: 
kim t:zasie p 'otym za Słońca d .:grzaniem. i.rośli„ 
ny inne ńafr:ępnie 'iedne po drugich dofl:a,łe u-. 
przątać · przychodżi . ,' któr-e wysuszone i -yvymło­
.cone ·plon swóy gospodarzowi za dozor i zachód 
w zysku przynoszą.. · N aprzód Anyż dofrawa po 
S. Janie w Cz-erwcu· , ku pot rzebie gorzelni; · ro­
śnie w cieńkie roszczki-wysoko, nosg,ąc kit y sp o re 
z nasieniem, skoto nuienie w -wien.chu onych za­
schłe ielł, zara:r. się wyrywa; po nim Rzepnilo 
z którego wydsnięty oley na świado , równa się 
dobrocią z oliwą; d aley Kminek _ do zapraw ku­
chennych, oJfoło s. Bdrtłomi~ia ;, w Auguście Ko­
p-er·; do źaprawy kwas-zonych · ogorków i · k aput1y 

duiący , w ofi:atku Gorc:tyca ,, Mak, o których U-' 

iytk.n pod artykułem warzyw ugornwych powie..1 
dziano będzie. Nim zaś z powyiszych roślin u.:., 
przątnięty będzie . ogród , t o z warzyw korzen...: 
.nych skoro doydą · grubości na palec , pożyt ek 

wcz·esny mieć m oi.na . na przedai ; ' wyrywaiąc one 
z mieysc .gdzie nayg~ ściey !l:oią. · Pozoftałe ·ko­
rzenne warzywa , ' po uprzątnięciu powyższyc·h ro-
ś li n ·silniey w grubość pod ziemią wzraJtaią . Ok.o..: 
ło S . Ma.rcina · plon . ogrodowy się wybiera „ i przy 
sucfrym p ogo dnym .czasie do sklepu przenosi. Ce-' 
bule na p;Oddaszu zsypuią , które na -przys:d~ 
wiosnę , na sadz.enie w kuchennym ogrodzie służą,_ 
iak w nallępui ącym zobaczymy ·art ykule. (*) 

(•) Jeżeli na t·akowy ogród nowy s11i b1erze g runt, ob-

' 



WARZYWO ' 

Na kuchenny ogród wymiar pewny prętów 
kwadratowych się bierze , . z. gruntu pulchnego lek• 
kiego. Sławne są Niemcy ogrodniną , którą bez 
kosztów nawożenia ogrodową· ziemią , na· polnym 
gruncie gnoiu dodaiąc hoduią , mianowicie oko­
licę Nor!lrnb·er:gi i Bamb1rgu, -na · kalafiory -i szpa„ 
ragi wielkie; BrunswicA.a ok9lica na pietruszkę i 
hiał'! kapufł:ę, którey głowa częii:o do dwudziefi:u 
funtów waiy , a ą,kolice Berlina na ogrornfte' se­
lerów wypuftki. Rozkład robót , i porządek :taki 
siiz robi. , 

. ( I ) 

Połtora prętił z tego ogrodu się odmierza ńa 
inspekt szparagowy, na który row-y się zakładaią 

na 1 i ~· łokcia głębokości, a I~ s1.erokości , co 
Niemcy zowią (Regoolen) rów ten wysypuie się 

gnoiem, i udepta do 1. łokcia wysokości , a na• 
to ziemia się rzuca na ~· łokcia wysoko. Obok 
tego drugi row , takim się sposobem zakłada ' i 
iBne wszyll:kie przez cały, od półtora pręta plac: 
do S. Michała w Septembrze ma to hycli goto- · 
we, częfi:o wodą polewane, a na S. Marcin w No~ 
wemhrze s7.pa"ragówe wysady , na półłokcia lub 
więcey opodal , a na piędź głęhóko , rzędem się 

sadzą. Ziemia grabiami się ~.równa, a zwierzchU: 

fitsze w naft~pnych l~uch przychodz'ł plony ; bo si_~ 
zawsze grunt przerabia, nawoz da.ny, w ziemi ugn1.,. 
wa, który w trzy laia odnawiać potrzeba. 
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gołębim gnoiem p-0sypie,- a tak inspekt na wiele lat 
ieft gotów. Przez gorącość gnoiu, śnieg przypa· 
dły zimą prędko ginie, a:i.e szparagi nierychło pn· 
szczaią, wczesny 'Dlieć moina z takowego inśpektu 
użytek Sałatę (Lactuca), przed Marcem sieiąc i __ 
ziemią zasypuiąc , a skoro w lifl:ki. droh_na uro-. 
śnie, wyrwawszy, i drugiey nasiawszy, dwa . ra7.y 
u·t ytek mieć moi.na , zieleniny w poście dość rzad-. 
kiey. 

J nspekt szparagó\V przez rok i drugi niety• 
kany zofl:aie , dopiero w trzecim grube na wielki 
palec odroftki się wyrzynaią nożem, (nietykaiąc 
d ubnych) na dwa lub ·trzy cale głęboko w ziemi • 
Przez lat() spokoynie inspekt ten leiy . co iesie1i 
około S. Michała na pięć cali głębokości , przeko• 
panie całego impektu się czyni, i zasiewa się na 
nim pręt ieden Pietruszką, a poł pręta H apon­
tyki, ( Rapunzmsaamen), ·które na Bo:ł.e Naro·d~ęnie 
doyrzałe są , ani foiegu , . ani mrozu się nieboiąć. 

( 2 ) 

Z tym półtora pręta na inspekt odłożonym, 
iak wyźey opisano poftąpiwszy, cały ogrodowy 
~runt okdo S. Michała w Se,ptemhrze dobrze się 
ugnoi , i na 12 . cali głęboko przekopie, 'a w No• 
weti1brze wczefoie potrząśnie. się drobnym gnoiem, 
i znowu p.rzekopie. (*) 

(•) Jeżeli pu · .t poiney .e:>1em ,to.~w011 • . casu;.wszy w koń­
'u Novembra dwa kwadr, pr~ty nasieniem fietrusz-
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Z takowego uprawiońego gruntu dwa pręty 
kwadr. od południa z wiosny skoro ziemia pu~cil 
.odmierzywszy „ znowu' się. gnoiem dobrym-potrzą­
śnie· , przekopie na flance : grabiami dobrze. za­
robi,. i „na dwan~ście_ zagonów- ś-cieszkami niięd:ty 
niemi ubitemi podzieli. Po czem posieią się. na-. 
frępuiące nasiona: Trzy z.agony Selerow , trzy za..­
golly Po~ów ( Porrensaamen): Trzy · zagony sałat: 
napr:i!ykla9 • ieaen ranney sałaty · ( Mon.tree) . albo. 
Friche Eier salat, ,głowek żołty'Ch; .'.orugi ( S tra$·· 
burger-Kopf:ralat) głowek wielkich zielonych. Trze­
_ ci (Forellen-salat)- u których głowki czerwoi:io są 

nakrapiane , ieden zagon Maieranu , · poh.agoiia Ty· 
mian ku, pół zagona Krokoszu , c1.y li dzikiego Sza­
franu, p_ół zagona Bazyliki_. pół zagona Szałwii• 
i p_ół zagena----na kwieć ~etni. · 

Skoro od mrozów ńocnych wolna iefl: pora , 
--coraz po kilka kwadr. _ prętów, rzeczonym wy• 

-iey sposobem uprawiwszy, sieie s_ię nall:ępnie l)a 

_ dw.óch kwadr. prętach. Pietruszkd. aby z_awsze 
świeia w t.apasie była. albowiem iesienna N ro 1. 

dawno się skończyła~ Sześć kwadr. prętów gro.: 
„ <;hem. cukrowym, sześć kwadr. prętów Fasolą bia-

łą' 

ki• w końcu wielkiego pofłu • może bydź daJłafł, 
i o tey porze bardzo. p11kupn'!• 
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łą ieden kwadratowy pręt Trybulą. Ośm kwadr. 
prętów białą i czerwoną ka puil:ą , dwa kwadrato­
we pręty Galatepą (Kohlrabi), dwa kwadr. prę~y 
Brukwią (Ko'hlriiben). nb. wsz!Js1kie te Ftani:e ka­
puśda'~e , tak wcześnie ~if sieiq . _ab') na czternaście 

- oni p1·zeiJ .Zielonetni Swiątkami przesaiJzone byał. 
mogły , (na ugorze -iak W tameczn!fm 'il_raiu ~eśf Z W !f• 

citiiern). - Cztery kwadr. prę ty Szpinakiem, dwa 
kwadr. pręty Rżodkwi msi'eniem, c1.tery kwadr. , 
ipręt'y ' Ogorkow nasieniem~ cztery kwadr. prę ty 
Ghrzanem , . c1.tery kwadr. pręty Szalotami , dw-a 
kw~dr. pręty Czosnkiem; cztery kwadr. pręty Ce­
l>lłl.ą Hiszpansk~. 

( 5 ) 

Między tą -sieybą , rosady się biorą do prze­
sadzania z Nru :rno. naprzód: Sałaty na up'raw­
nym, iak się mówiło grunde" (") na piędź odle.:. · 
głości, sJtÓro tylko lifl:ki na cal dłuż.yny rożwiną; 
Sałata bowiem ani krucha, ani smaczna nie będzie, 
bez nawoźnego gruntu , 1 czę'll:ego polewania , a 
że pospolicie w dwudziefl:u sześcin dniach, s~łaty 
rusada w głowy się wiąie, pou.ądelt ten ma hydi. 
:?>achowany, aby w mierze wybranych ·rosad, zno­
wu na zagonach N ro 3tió siać sałaty, a na miey- ' 
scu wybranych głowek :N ro 5to, nowe rosady sa~ 

J 

-C) To iefi: przed każdym siańiem i rozsadzaniem na 
nowo przekopuil1c -grunt, i droltnym gnoiem potrz 'l• 

_ &ail}Ce 
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dzić 0 (*). Po nich pory na o-śminkwadr. prętach- -
takie na ·piędź ogległośd; na dwóch ·kwadr. pręt~ 
maieran, ·na iednyrn kwndr. pręcie szafran • na ie• 
dnym kwadr, pręcie Tymianek , na iednym kwadr. 
pręcie Bazylika -, na iednym kwadr. pr·ęcie Szoł-

~ wia, kwieć na Rabaty przyy<hie. 

Za~ z selerami się cz~k11 ' . ai ,flance ia'k pló­
~0 _ do pisania b.ędą gr:ube, p9czem ·oberwawszy 
wszyfi:kie nitkowe boczne kor.zonki „ zupełnie .ufa-. 
ma wszy do połowy serdecz-ny k_orzeń, i ten od­
łomek o.dyzuciwszy, s_adzi się krzak' w ziemifi , 
z którego pochodzą ogromne za"':łązki , na pięść 
grube. A ie po miafrach pokupna ta iefi: ogrodni­
na, na kilka<lzi-esi-ąt kwadr. prętach selery rozsa• 
dzaią, o łokieć i więcey odległości; aby zaś grunt. 
próino nie leżał, ze selery powoli r9sną' sadzą 
międ~y dwa oTiych krzaki s11łatę -głowiaftą, torai 
nafrępnie a·l. <ło S. Jakoba w Lipcu, sieiąc na za­
gonach, pod Nrem 3cim-, co , sz·esnaście dni sałat 

. nasiona, dla flanców ., co kolei uczynić moie ośm. ("~) 

( 6 ) 

N a dzi·ewięciu zaś zagona<:h; gdzie pod N rem 
3cim .Flance .Maierami , Selerów, pórów , i t ., ·d. 

( • j To s~.eść razy przez lato 'powt~rzy~ mo~n.~ , m:u 'łc za 
puw1dło , aby grunt w ogrod7.1e ni.gdy n1ewakowa{. 

C *) Kom?, niepoży tec~na mogla ~ydi,"obfit?ś~ safa:, mi;­
dzy znacznó} Selerow rosad'!, moze uzyc Szpmaku, 
Cebuli sadzonki ( Steclt: Zwiebcl), która doiławaió}<; 
w cztere<:h tygcdniach, kdka razy przez nowe.. _nasa­
dy z mfod3ch zielonych ce-bułek poiytek·przynos_1. 

' ' 
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po przekopaniu tychże zagonów, zasiewaią się o• 
koło Zielonych świ·ątek , sześć zagonów 'kalafio­
rami , a trzy zagony sałatą zimoVl'._ą Endywią ; 
grunt prze~opawszy na świeio. i nawozęm lek.· 
kim podsiliwszy.. 

( 1 ) 

Skoro ze- czterech prętów Pietruszką z.asia· 
nych pocł N:rem 4tym, ieden się nożem uprząi· nie, 
i-ak tylko na ni-i;n Pietru~zka do czterech cali wy• 
soką iefi:, a przeto krucłią i delikatną ; zaraz 'ię 
na tym:6e pręcie wykopawszy oney kori.enie, no• 
wa zasiewa ; ·co ciągiem idzie aź do S. Marcina, 
aby zawsze świeia -do zrzynania była Pietruszka, 
ta bowiem co z korzenia na nowo . odraaa , twar­
de ziele daie. Gdzie przeto znaczny ie!Ł rozchud·, 
co -cztery tygodn.ie pietru:;zkę zasi~wać , tot ce- -
bul.kę i szaloty sadzić moin~. 

( 8 ) 

Po Zielonych swiątkath po przesadzeniu dwa­
naście kwadr prętów z kapu!ł:y · flancami N ro 4to, 
na onyc.h mieysce zaraz się sieie , ośm prętów iar­
mużem nizkiego gatunku, który połową iedną błę· 
kitnawą , druo-ą zaś zieloną ma barwę , to:i. ute• 

~ . ry pręty kędzierzawego iarmuzn. ( ) 

(") Niemcy go ZOWió} Sawyer Kobt s „baudzłu J ~rmuz , 
u którego liść iell: żółty , pom:i.rszczony, drugt gatu­
nek ieił f/Tcrsinz fryzQwanych liści . 

F2 
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( 9 ) 
,_ ' 

· · Około S. Jana, na m'ie'ysce Szpinaku N ro L~to, 
takoi Jarnrn:l. 5łe1ą. Poniewii:l. Jarmu:l.u flance 
w przeciągu pół trzecia miesiąca doydałe są, w mie­
rze iak s ię ogrodu pręty "\1przątaią, coraz nowy 
wysiew na flance się robi , i tei pręty wolne , 
flanców ros11dą obsadzaią się na szerokóść pół łokcia 
i.edn~y Flanc~ od dru_giey, to iefi: z Nru 4go. 19. 
prętow, gdzie Rzodkiew, Try.hula, Groch, Faso­
!a, Ogórki, fi:ały, i z Nru 5go, gdzie sałata 
11ayp~erws1.a, toź -maieran, i t. d. il:ały, .flan cami 
~ię obsadzą , tako:i, i . te dwanaście kwadr prętó\~. 
:.Nru Sgo. iarmuzem pierwey sianego, noW.emi - się 
z kolei flancami zasadzą; między dwa flanc'e iar ~ 
muźowe, sieie się ziark.o Rzodkwi zimowey, Er­
fnrtska z.waney, na . dwa cale głęboko w ziemi. 

f 

( IO ) 

Flance Nro Gto. dochodząc około S.Jakóba ' 
. ł 

rozsadzaią się na selerowych kwaterach N ro 5to, 
1p. mieysce wyszłych sałat, to iefi: krzak Endywii 
albo Kalafiorów między dwoma krzakami .selerów; 
prę~zey rozsadzone kalafiory . dla zapieku słońca, 
w piękne głowy .nierosną ; Endywia zaś będzie z.a 
li:ara, twarda, przed tym czasem rozsadz_ona .. ('!} 

(*) KRźdy krzak Endywii {ykiem . m1ękk1m , obwiiz?Ć 
naleźy , od tego w kupie rośnie, biafych fałdowa-
nych liści nabywa. 
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-
( li ) 

Jak Selery - za buyno w górę wyrosną, do­
połowy się zrzynaią, aby pod sobą rosły, cz.yli 
w .ziemi; kalafiory zaś przeciw·nie, i Endywia, nad: 
ziemią wzrall:aią , i Ctąd · z selerami łatwo się zgo­
dzić mogą. 

( u ) 

"'iJI.( ofl:atku na cz ter.ech prętach Nru 4go„ na: 
mi~ysc.R zebranego Szpinaku l' si_any . na fJ11nce Jar­
muż. po S. Bartłomieiu między krzakiem eeleru i 
kalafior.u Nru 6go , r.ozsadzi się przed S. Micha~ 
łem, gdzie tylko mieysce znaydzie. 

( l'.l ) . 

N aftępuie około S. Marcina iuż zbieranie pło~~ 
nu do- lochu pod ziemią ., naprzód : 'Z.wiązana en„. 
dywia z korzeniem -wyrwana,. w ziemię się- wkła­
da kr-z.ak ieden , obok drugiego ; daley Selery się 
~yrwą, z ziela oberzną, a kor.zeń onych głęboko 
w piasek włoży, przy· suchey pogodney por.ze„ ta­
koż zim?wa rzodkiew, ziele oberznąwszy w zie­
mię idzie ; tói chrzan w piasek chowa , czosnek 
szaloty razem z łodygą związane w.izbach zawie· 
szaią; kalafiory w lochu , głowy k wiecifte do(Łaią1 
takoź endywia białe i żółte główki. 

I · 
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Tyle bogatych pl'enów zebranyeh, i ~acno­
wanyc.h. wydał ogród· z· kilkuset prętów , po któ­
~y;ch zebraniu , krzaki pozoftałe iarmuiu, maią ła-. 
tw.ość rozszerzen:ia wzrofrn swego;. Plony zaś te 
~chować' łatwo moina· pod ziemią w lochach , to 
i:eit w dwóch rowach , na pół· czwa-rta· łokcia· głę­
bokich, pięć ł<?kci .szerokieh, i ti:zyd'zieści sześć 
łokci. długich , na nich. się kładą mocne drągi· „ 
prżykrywaią się słomą kulową, i ziemią na łokieć 
~ię nasypuią; po ohll' końcach- daią się drzwi z o­
,kienkiem- od sześć cali ; i schodki; pośrzodku, 
Ścieszka na . tiizy ćwierci łokcia szeroka uhi~a„ po. 
bokach na. łokieć w· górę· , pół ziemi ·i pół pia~ku 
i:a:zem. zmie-:;1,anego· ,. i. grabiami prz·erohionego na··· 
syp11 nie . da ie· miey.sce. schowa.ni.u„,„ z .' ogrodu. z.ebn,• 
:ą.eĘ?· plonu„: ' 

„ Wła śc~we·polowe warzywa, ,• kt óre. ia k w Niem•. 
o~-0?· ! · dla licznego za~,iewu· na· ngora-ch. w poln 
SJe1a , są te : Kart otle ( Tart·iiffeln} grunt na nie, 
noyJeps:z,y ieft' lekki,. d'ohrze przer.obiony: „ suchy, 
r.a.c·z.ey· pia skowy:. „ śrzedniey doh rnci, moina i i na. 
t'r:w~im . le t nim nawozie . wsadzać.. Pognoy• mo-· , 
on.Y. i: tęgi. iefi: dla nieh, niedobrym , ale suoh~ ,slo-· 
llH!J lty·: wybornie służy na n-awoz. lug od! popiołów, 
w:ł.osy bydlęce; od· Garbarz)'.'.;: robot y• ok0 fo, ·nich' 
&ą• t e :: Sad tt.enie ~rzedniey. w.ielkośd- kar,t~fli: wy• 
li rnny.ch,, na· dW:ie pię.dzi odłegł:oś.ci ,., trzy: oale· 
Ł I I • ' • . • • ""d ł . g ę•)0 1<os-ci; W'-' z1em1ę,• - u-: 'y· n-a· ośm - do, dzieV11ięciu · 

ciaJj, RQdi:QBnft.,,, ok.om~-w.ani.e_ z, P,rz·Y.g_ar.nieniem. k.up-

' , 

; 
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k_i. , 1.iemi, w koło krzaka każdego: W ofi:atku śCi­
n anie pąkowia kwiecieg~, (nim kwiait się rozwi-. 
nie) ~3. dłoń w do'ł. Okopywanie f>o.rnsz-aiąc . zie-

. mię i uymu•iąc oney , daie łacuieyszy oddech.: ko­
rzeniom do- r.ouafła ni a się , ścinanie .· ziłś k wi.ecia. 
zapobiega wysilaniu się· przez obra11a.nie· w·. zi_ele i 
łodygę ·~. a po.nmoźen'ie czyni teyże &iły w mno-.. 
gość ){g rzenia, cz,yH owocu kartofli. Drobiazg· 
~ kartofli obraca się na· karm bydła, i tr.zody chle-: 
wney, także drubiu. · 

Bia ła Kapufł:a (W8~{Skraut fob Kappus ):,·,: skąd' 
rnoże pochodzi i Polskie' nazwisko. Tę· t·akie. na:. 
ugorach ~h~i-ą obficie dla wielkiey u iyte-cz no-. 
Ści ku ~p rzedaży głowek po mialłach, i kar.mi.: kr.ó w. 
z głąbu i liści świeiych.. Nieos'obliwość w Niem­
czech wi dzieć kapufrę ,. którey· głowy . o.d: .pięciu- . 
do d'ziesięciu filritów• zaważą „ chodzenie :· koło; 

. niey , iefl:. takfe : 

OkólO końca PoO:u, .nasienie w .ziemię się rzu­
ca., ·n a uprawnym z jesieni .gnoienvgruncie, na wą-. 

ski eh zagonach , dobrze przekopanych; gdY, p ora. 
i'efl: ciep.ła, w:· dzień· się p 0lewa , aby.. cztery~.lifl:ki 
kapnfta dofła-ła , poczym . muszka. iey wię.cey ·nie­
iz·kod':r.i. Sianie niema bydź zbyt gęfl:e;. aby -nie­
cienkim zdibłem , ale· grubym r-osła; Okole Zielo-. 
nych świąt, .. na głęboko· przeoranym cło brze ugno-­
ionym nguro.wanym polu (") rosady na kilka -.cale. 
wyr:osł.e· s~dzą „ J wo.clą polewaią,. Do podobnego, 

(~) ·szl2m, odrzynki fkór 'od . ~arbarzy naylepszym. s1, dla 
kap_i.<iły; nawozem. ' 
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śad~enia niywaią narzęd·z.ia: na·iwanegÓ- · (~chreiber) 
iakoby ·pisarz , iefl: 10 p.odobne do grabi na łokieć 
szę~okich , z tą róinicą, ie zęby mocne, i ddć 
długie' po ko1icach tylko osadzone są; takowe~ 
mi grnbiami w poprzek linie czyli dołki na łokieć 
odległe, kr.yślą po gruncie , w te dołki, na pół 
łokcia między sobą Qdległości, rosad'y wsadzaią; 
p~ trzech dniach ś_wieią rosadą mieysca za,~adza­
l;ą, gd~ie się nie przyięła Po upłynieniu Il)iesiąc;i 
gdy flance na piędź podrosły , okopywanie się 
cz yn1 ,_ przyga rniaiąc ziemię „ ai do liści głąbiów; 
po?zym naywiększe d.olne liscie odłamuią, ai_ do 
ies;eni dla: lt<rn1i: kró.w.. Po S. Marcinie \vyhie- · 
raią pięćdziesiąt cło fl:o, sztuk. naygruhszych głąbi, 
«hl)Ć śrzed:nich głowek do- zasadz.eniai na: przys.złą 
wiosnę· w ogrod-zie· na: nasienie· , które· pa.rami po~ 
w.iązanę· słomą , wprz-od'y ohwieszaią pod dachem; 
po1·em za•wieszaią w sklep-ie ai. do wiosny. Część i-. 
dt.ie· na kwa-szenie„ in·na:. na ~przed'ai. „ reszta, to, 
ie!l: głąbie wszy!l:kie „ i głowki prz·e-z-. zimę w fl:ę­

pa·ch. t ł·nc.z·on-e ': i z sieczką zmie-szane- ,„ ·na, parze-­
ninę: bydłu za: po.karm się· daią.. .e) 

R:z.epa' chce- gI'l'mtu nie: tęgieg_o, ,, n·i'e- glini'a.lte-. 
go>, a-lf:!· lekkiego. , choćby piiaskoweg·o lub. z wiro­
wa tego,_ s.iede·md'o dziesi'ęciu· fontó,w ra·zem: ~„zie­

mią p·rz.esi:aną pomięsza·nych , mil fro! ośmd'ziesiąt 
l.wa;cł'r ·· p-rętó.w na1 wiosnę· się· zasiewa:,, p_ełną: gar-

JeH:- r.vdz.a,, Ka~uJty. po.sl'ol.ic. e. m·a.{ych; gfowck, , z_imo­
\Va k 1pu.Jta. U: N'1emeow· nazwan·a. kto-ra s1~. s ic Le Cl­
kofo· S. Jakobll .' 11 o-kofo· S„ M ichafa flance p'rzesa-„ 
d1, ;; 1;i s- : ę , g dzie· przez 7.imę· w gruncie. tr Na i~, a 
na. d rug.i rok w gfo wkl się_ wi 'l:it. · 

' i 
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ścią irik Jęczmień; okofo S. B'artłomieia wybiera 
się. RzP-p<J tłuczona . w -fl:ępach z· sieczką mię-- ·· 

szana i :z.aparzona , . <Jla krów doynych ielł: p'l· 
karmeth : ' 

I 

Marchew chce lekkiego dobrego gruntu, na_ 
i1gorze , gdzie iell: szara ·ziemia nawożna , nayle­
piey rośnie , a by na śześć lub siedm · cali; grunt 
był głęboką przeorany. Pospolicie aby 'l, gruntu po~ 
iytkować, że marchew i- rzepa · w doł- rosną', sie­
ią pospołu z ~iemi inne· rośliny gospodarskie w gó• 
rę ro snące , to iefr ~ na fro i dwadzieście k wadr. 
prętów, bierze- sję dwa funty blado żołtey „ któ-:; 
r a iefr trwal<za .od innych marchwi,_ pół funta 
Any.iu, pół funta Gorczycy_ czarney ,. lub na to. 
mi.,fvsce -mnku , króre wszyfl:kie· roś1iny n;r -wyso· 
kich prętach rosnąc: bez. wielkiego ziela „ cienill:o~ 
ści nierobią, z kilkadziesiąt ga rca·mi zierri, społem 
zmieszanych, k.tór'ą się ob ~iewa i grabiami zaro.: 

· wna Jak t e róśliny na dwa , lub tr7,y cale pod-
rosną, ·pielenie' się robi. N aprzod Anyż dofia'wa~ · 
który z kop.eńmi wyrwany „ w snopki związ;rny ,_ 
pod dacheJn przescMy wymłaca ią:. do pot.rzepy go· 
rzelney. „ Pot em. Gorci.yca g,dy żółknąl zaczynaią, 
nasienne. torebki, takoi, się wyrywa, przesn <; za ,­
wymłaca, ziarna :0ię zmielą- na mąkę, i z ~dgoto-. 
wanym octem zaprawne, w beczułki od ośmiu fun­
tów zlane, do sklepu na kuchnią, i iako tow~r 

na -pr.zeda_i obracaią. Takoź mak się wyrywa, gdy 
doyrzeią główki , i na oley tłuczony wyborną za• 
prawę dla c~elad:.r,i daie, iak niern. we Francyi ,_ 
gdy ~liwne drzewa wyi:narzly , mieysce oliwy, o­
ley ,.z maku zafl:ąpił.- Po wyrwaniu tych ronin , , 
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· łepiey ieszcze wzraO:a marchew , która około. Sgo. 
Marcina wielo ść plonu do zwie1.ieni a d·aie. Mar­
chew ta d·robito n tłuczona „ i .zasadzonym gęsiom, 
na . karm obficie dawana w· trzech tygodni B"c-h ich 
utuczy , na palec grubości smalcu, a mię su d a ie o­
sobliwszą słodycz i' przyiernność. T akoi ci elnym 

· k.Powom około pofru z sieczką dawana na obrok, 
pomnaża nabiał. · · 

Doły na ~chowanie mard1wi, rzepy i t . d: to 
ie!l: co Niemcy zowią Wurzelwerk na półtora łok­
cia szerok ie i tyle gł ębokie bydi powinny, dłu­
gość onych, do woli: na sypu ią się march V1d ą do 
oGmiu cali od wierzchu., hacząc, aby szych tę o­
iłatnią równie ułoiyć, po czym dół na dwa łokcie 
wyźey brzegów " ziemią się za,;ypuie. 

Jeszcze o iedney mniey znaney warzywney ro­
$linie rodzaiu rzep , a w ekonomiCe ku karmi 
chudoby wielce uiyteczney wspomnieć tu przyc ho­
dzi, to iefl: o Turni pa ch ( Turnep.r albo Burgun.. 
#er - ruben), sieią się z wiosny na zagonach w . o~ 
grodzie, poezym się przesadzaią flance na pole;· 
chce gruntu piaskowego ' d'ziarnifrego ' nawo zem 
uprawionego, głęboko przeoranego, między kar-· 

, toflami w pOtlu sadzone· dobrze rosną„ iak ka rt o­
fle chcą byd:ź. okopywane , z· tą różnicą, ii l.{arto­
fli krzaki ziemią się o-sypnią , Turnipom zaś t rie-· 
b.a do połowy korzeni odgarniać ziemię·, ·i dobrze 
ią w k-oło porui;zyć. Nadgrad'zaią z·achód· pewno­

. lcią plonu, · któremu i;usza nie szkodzi" edła-mern 
H.;ci dolpych, kilka- . razy . powtorzonym do Ja t a ; 
~'Qrnw:o. c.7.iy, Eai;zqno ka ~afi:wie-d:aw.a-ne--, dła krów 
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i świ6: ~ silny pokarm daią' korzeniem zaś swym od. . 
dwóch do pięciu fontów ważącym, czy w parze­
nin1e. , czy z suchą karmią · dawana rogatemu by.; . 
dłn ' przyiemnym iefl: dla nich zimą i wiosną po• : 
ka r mem, i nayposilnieyszym. l ten ieszcze· mai' 
p rzymiot , ie w sklepie na kupę zsypane, zgni­
l izn ie rzadko podpilda·ią . Z których to powodów 
w A nglii dla karmi bydła, w wielkim„ ielł: zasiew · 
Turnipów nacunku,, 

'fe są obiekta zwy~zayne Plantacyy, ekonomi;.. ' 
e~nych . o k t órych się mówiło •: to ie.fr drzewa dzi• 
kie użytkowe , d'rzewa owoeowe, iako kraiowe­
pi:zyiemne , warzywa. iadaJne· , miano:wicie „ od·wa­
rzenh tak nazwane,. iak Francuzi od · supy warzy ... 
wne·y ogród Potager nazwali „ mianowicie te· ro-. 
d.za.ie warzywa ·,. które dla ka.rmi bydła, obszerney-

. około nich sprawy, · wa.c;te znalezfon.e hy.ły w Ani' 
&Ul i · Niemczech .. 

„ 

· Drobne wyda·wa.ć' się nie· będ'ą.· te przedmfoty •. 
tym· duszom które· czuią powab proftego iyGia., 
Jakoż twory uwidzeń, ,i=iaszych , . przepyc.hy.,, choć 
mogą na czas ~aiąc nasz umysł ·, . iednak go długo 
dla znużenia utrzyma~' nie potrafią. Wraca się u„-:. 
mysł przeszedłszy pr:zez wsz·ylł:kie · hulzki.ch. wy­
ścigów go ścince, a nie1.nalaz,łszy zaspokoien.ia. swych• . 
ż.ądań ; do tey pierwotnych- czasów pro!l:o t y iy- . 
cia. , · w chodzeniu. kołQ. s.wey dziedzinY. i~ domu,, 

I 
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gdzie i spokoyność i prawdziwych uciech (•) nie­
winno~ć znayduie, _i miłe z dziełami fl:worzenia 
obcowanie . które nas im O:arszych wiekiem, ł ym 
miley wdziękami wabią, bowiem umysł na ~ z . do­
świadczeniem i lat nauką, mędrszym się llafe. 

Ma ktay nasz i ięz.yk oyczyft y t en z aszczyt• 
iż dwie znakomite Panie, k 4órym natura, czyli 
wyru. Tworczey mądrości -~pr11wuiąca widzi::dn& 
przyrodzenie rzeczy , ulubionym pr1.edmiot.ern ich 
umysłu była ; pisały o Ogrodach ("") owych to 
n1ieyscach, gdzie przemysł ludzki , rozrzuc,, ne p ło­
dy ziemi, po sierokiey przefl:rzeni , w iedno zg10-
n1adza p,<;>dług swey rno:l.ności mieysce ; zacho-

(*) Mi~dzy temi n•.vpierw·sze. zaifłc daill dziatki mi!e, 
~ak pisze Katullus. 

To„quate , -volo P"""ulus 1 

'Mat„i1 e gremio su& , 
· Po„„igens tentf'at manus 1 . 

Dulce „iJeat atl piitrem , 
Semihi1mte label/o : 

Sit suo slmilis Pat,.,.. 

To moia ro/kosz ! 
Gdy mi maleńki , 
Z matki swey piersi, 
Oycu si~ śmieie, 

Miluchną buzi:i: 
Obraz móy żywy. 

(**) Porządek robot ogro.d. A, 1· - Sposób zakladania 
ogrodów J. C. 

dem ·upraw·y, nowey ronym d obroci ·nadaie, ara~ 
zdobi szcz >1 płą posadę , siedliska 'k t óre na ziemi 
t.aynrnie, przenosiąc i ~kładaiąc · w 1.akreślonyni 
mieyscu , kopiie rysó w wielkich na'tury , które wa­
bią oko, i zafi:anawiaią umysł cżłowieka. Tępię­
kność natury, w rozlic1.nych swych zmianach 7 

'Wpadaiącą w oko, i umysł podnoszą~ą -do ·autora 
wszego iycia , i kaidey ifi:oty , spiewali P?Święce-

. ui Poeci (~""), a ·pierwszego . siedliskiein -człowie-~ 
ka był ogród czyli zbiór , wszelkich ·świetney na­
tury bogactw, ż teg:o tei Raiem- nazw.any. 

Dzieło o ')!aklaaaniu OgrocMw, tym wdzię­
czniP.ysze, im rzadkiey i~fi: przy wybornym guście 
popufarności, wyflawia iak ~aż dy, podług mieysca 
i sposobności, dziedzinę swoi~, miłą , oku wdzię- . 
czną, i po:l.yt.eczną przy miłey zabawie uczynić może. 
Ogrodów 01.dobnych rzecz cała za!e:ly w pod?bień­
ll:wie. sztuki malarskiey, od dohieraniia .kolor-Ow, i 
onych ftópniowań, umieszczenia mass 'Czyli cienio­
wa ii, w roztoku światła a cieniów~ toi rozmaito­
ści ks:z.tałtów df'l.ew i roślin ·dobieraniu, oraz przez · 
.umieszczenie łąk , wzgórów ., gaiów ~ ·niw i wód, 
tworzeniu, wrai e{1 róinych, nayprzyie1imieysa.ych, 
które piękność sprawia w u~yśle i im'aginacyi czło­
.wieka. Koło tych rzec1.y chodzi wytworność sztu­
ki w ogrodach wspaniałych, którey przepis ieft tru­
.dny , ani w porządku sp11łec17,nym może bydi po­
wszechnym, ani dla kaidego moralnym. Lecz c,o 
ka idą zdobi d:r.ied1.inę , iefl: porządek ' i piękne na 

(H*) .w Ps: 103. 

_. 
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swym umieszczenie-. mieyseu wzorów natury, które 
są pod ręką, i małą lecz !h.teczną przychodzą pra­
cą. Ulubienie pla-nta.cyy ogrodowych , ma wpływ 
na polor ohyczaiów i umysłu , oraz ła twość to­
warzyftwa, sociabilite, ·bo swych uiyciów posia­
dacz , · nie wyłącza dla siebie , lecz ie 7.arówno 
z drugiemi dzieli, na łonie przyiaźni; iako widzie­
my przykłady w piękn-ey , fraro:i.ytności h asach, 
z których mamy ślad u,acowny w liftach. Pliniusza. 

. I „ •• 
• 

• •• 6. 

z trzech Liftów Pliniusza do wieyjkiego 
pożycia jfosownych. 

. '. 

PLinius iak wszyscy Rzypiianie wysokich do.fl:oy­
ności , lubili ułatwiwszy się od tłumu interessów 
na wieś -się udawać , do swobodnego w naukach 
spo<:zynku , i oboowan.ia z wyborem ~aufałych 

przyiaciół. Naypierwsze Plinius Secundus pia!to'­
wał urzędy_, ogromnego był maiątku, co -świad-

, czą hoyności iego, w pomaganiu przyiaciołom i 
krewnym potrzebnym; przyiaciel Traiana i ra<lźca 

--ieg-0, wielkich w Rzymie związków , zolławił na­
szym cza som zbiór liftów , które szacownym ''l 
ft,aroiytności zabytkiem. Z tych trzy w wykła­
d1.ie się podaią; ieden w którym iedno z mieszkań 
sw.ych wieyskich Laurentin opisuie ; drugi za wie­
ra opis swey wieczerzy, na wsi do· przyiaciela 
kt·óre.go na nię prosił; trżeci naukę , którą daif 
w dzieleniu ftołu swego z domownikami. 
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I. 

PLINIU~ GALLOWI POZDROWIENIE. 

Dzh~n~ iell: terbie~ iaki mię po~ab w La~rent~nis 
trzyma P ~ecz ·dziwnym hydi przell:anie, iak po· 
zna st. pnyiem no~ć tego 'folwarku nad brzegiem mo­
rza leżącego , wygodę posady , bliskość u ftronia, 
Od miafl:a (1) ma tylko kroków tysięcy siedmna­
ście, frąd łacno m łŻna ułatwiws:6y za dniem . ca· 
łym czynności swoie, dollać się na wie~ ze schyl• 
kiem onego. ·. Dwa do niego. prowadzą wielkie go­
sc1nce ~ z których się .ieden o czterna !'l:ym milo­
wym kamieniu (2) rzuca, drugi iui o iedynatl:ym, 
od których d aley bierze się d10ga , tu i o wd zie 
nieco piasczy1ł:a, dla powozów wprawdzie dłuź­
sza, lecz na koiicu miękka i szparka do u·biegu. 
Bawi -0ko w drodze roiność widoków, raz przez 
zachodz:ące gaie, -ścieśnienie szlaku ; znowu po 
<rbszernych rozll:oo.enie się szeroko łąkach; tu wi­
. dzieć owiec trzody liczne , owdz.ie koni Rada i wo­
łów -Od zyzney tra wy , i ciepła. wiosny , połyskuią­
cych sierścią. Folwark sam w zabudowaniu dofta· 
tny , w :utrzymywaniu niekosztowny, na przedzie 
facyata z bramą nieokazała, ale kształtna , ód niey 
kruc-zganek w około, który mały, ale ochędożny 
dziedzjniec zawiera~ nim moina i podczas flagi , 
Śucho przechodzić, b owiem oknami (3) bpa t rzo-, 
ny i 'YY:l.szemi dachami zasłoniony ieit. W samey 

· śrzod-
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lrzodkow~y budowli, na wlłępie iefi: przysionek 
( 4) wesoły ; tuż. od niego salon dość· piękny , po 
nad brzegi morskie wyftawny, ku któremu za cho• 
dnim wiatrem napływaią z lekka niekiedy fale • 
ze wszech ftron drzwiami śklannemi , i oknami 
wielkiemi opatrr,ony, daie widok z boków i pno• 
du iakohy na trzY.: morza , z tyłu na dzied1.inieć 
i wiazd, za niemi zaś . przeyrzeć ~oż.na las , i 
odległyth gór szczyty. Z lewego boku iego przy­
piera pokóy ieden obszerny, i drugi rnnieyszy; 
którego .iedno okno na zachód , drugie na wschód 
daie: wyll:a wa salonu i tych dwóch pokoiów, czy• 
ni węgieł, który zasłoniony od wiatrów , a słońc• 
południowe w sobie pnyymuiąc j słu'.!y za zimo.­
wą bawialnię (5) ; łączy się z węgłem tym przy• ' 
budowanie okrągłe, które wschód słońca obeymu• 
ie wszyftkiemi oknami : w nim szafa z xiąf.kami ; 
te zawiera • k tóre nieraz czytać. lecz i odczyta6 

. warto (6); tu iell: _i schronienie ku spotzynkc.>wł 
południowemu ( 7) , resztę skrzydła zahieraią mie· 
szkani~ słn:l.ących, lecz ta!-: chędogie, iż w potrze• · • 
hie i gości umie~cić w nich można. · W drug.im 
skrzydle pokoió w mieszkalnych kilka , toi łaźnie 
strzech komór na wodę gorącą, letnią i zi~ną; pod 
ręką ielł skład do maści i wonnych oleykó\11•.' ogna-
ny duchem pokoik , toż dla pływania wygodny ka• 
nał , z k_tórego pływaiący .mor1.e oglądać mogą. 
~pobliżu ieft i sala do mocyi ciała i gry bało„ 
pu , W którą wchodzi isam war zac.hodzącego słoń• 
ca. . Po bokach mieszkania _są narożniki; ie• 
den w d~le maiący . pokoie , i na górze przy; po~ 
k oiach dwóch salę iadalną , z którey się widzi ob" 

G 
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szerność morza , snaczną nadbrzeł1t dłu:i.yzn~ , 
~ głąb k rai u nayprzyiemnieysze _wiosecz4 

'ki. ' Drugi ma pokóy , w którym słońce rodzi 
si·ę i zamiera, pvczem dwa obszerne ikłady na wi­
~a i produkt:3. (8) ., w śobie mieści : pod niemi 
)v dole salon (9), co gniewliwego morza podaie 
kończący się •odgło·s ., lecz nie sam huk pierwsze­
go iego impetu; patrzy zaś na ogród i sadzoną u­
licę do przecha-dzki w koło ogrodu (10). Nie opo­
dal od ulicy iefl: winnica niska i cienifta , wysypa• 
na drnbnym piase·czkiem , aby i boso chodzącym 
~ie gniotła nogi. Ogrodu kraie osłani~il\ Morwo­
we i Figowe drz-ewa , na boku od ogrodu ieft sa­
dzony laisek ( 11) kwie"Ciem wonłący , na którego 
froncie ·domek w ogród daiacy , któTen naywięcey 
lubię , bom go sam zakładał. W nim pokóy ie­
den z przyłączonym gabinetem do pisania, ma 
z dołu widok morza. z tyłu wioski, na prze­
dzie gaie , tyle odmiennych poftaci, które okna­
mi i dzieli i łączy. Obok ni~go ieft pokoik kn 
nocy i spoczynkowi (12) tak przedziwney, osło'." 
nie niem murem od ogroda i mieszkania zaciszy• 
ii ni hałas słuiebnych~ ni huk morza , ni gromów­
łoskot do niego nie doyd.zie •. W ofratku od po­
~oiu tego nocnego, mam pokóy z przedpokoiem 
l)a .słońce wyfł~wny od wschodu aź po południo­
wey godzinie. Do tey mieszkania mego części gdy 
sję ndaię, tak mi się widzi , iakbym własny móy 
d0m opodal ponucił; naywięcey słodyczy w prze­
bywaniu tam doznaię , pod czas dni zaprul:nych • 
(13), gdy reszta domu pufłotą dni tych, i okrzy­
kami wesołości brzmi cała; bowiem, ani ia do-
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mowych weselu nie zawadzam ,, ani oni zabawie 
moiey w naukach :przeszkody nie robią. Takowe 
są poii.ytki , takowe pr,zyiemności rnieysca ' brakn­
ie mu na wodzie ciekącey, lecz <łość il:udni i źró­
deł wi;z;ędzie ma pod ziemi!!: , których woda słod• 
ka , nic ~łoności blhkiego rno.rza nie zarywa. Po­
hlita gaie. daią .obficie ·drzew.o na ·opał, fo.ne 'ku­
pne produkta, sąsiedzkie miafreczko; nadhr.zeze 
mor;1,a zdobią ·osady liczne wiosek, · iednych spo- . 
łem ciągnących się „ drugich wfiecz odfi:rychnię­
t.ych „ sama nareszcie mor.za poftawa ., c:tęlto la.go­
dna, częfoiey .ieszcze ralatni zburżona. 'Terazie 
przyia·cielu osądź, 'czy mam słuszn,y powód ulubil 
j zamies~kać · to wieyskie schronienie (14.) „ k t·Ó­
rego ieśli sam . nie iądasz , nadto zmieściałym ie.,. 
fi:eś , lecz obyś mó.gł po:i.ądać ! a tak tylu powa­
bom ·mieysca te.go, naywiększą przydać zaletę, 
~ obe.c.nośd twoiey. - Bądi zdrów. (") 

(") W liście innym , gdzie ·O drugim swoim d~-mu wiey­
fkim Pliniu~ pisze, wyraża iez<lni".~ <otwarli, ('1Ii1'-
1otlrom„s), którą o.pisuie Jawou.mi obsadzonlł ' · po któ­
rych wiilł się bluszcze drzewa . .m1ęd.zy tcmt .Buksz­
pnny , · które w kn~i.ch ciepfych wvsoko rosną~ iAk 
Clrzcwa, (w Korsyce naywięrey onych), za tem1 lau. 
ry. Te fldadai'ł przednia fironę i boki iezdn-icy , ko· 
nice zaś iey , w półcyrkuł się z11tacza , scienny pór­
cyrkułowy obwód Cyprysami obsadzony , podaie gęlłf 
cienifiość i ciemnio wewn~trzne zaś _półkręgi, z krza­
ków róż· zfoionc , przypusz~zaia czyfie .światło Bo­
neczne, zmfanę cz~· nią c na świntfo cienilłości; od 
.iezdnicy placu , drogi rozchodnie różne ; iedn.a .pro·· 
wadzi do łąc7.ki, druga do obsady drzew fruktowych, 
inna do lafku ; tu fió! .z białego mamiuru , otoczony 
winogrony , od niego iioki wody , które kanał pnyy-
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II. 

PLI NIUS, SEPTILIUSOWI CL ARO, 

POZDROWIENIE. 

ZLE się ll:ało. Tyś pn.yrzekł u mnie wiecze­
ri.ać, a nie przyszedłeś. Do pr~wa c-ię pocjągam, 
musisz mi oddać do szeląga na kład , a t~n nie iefł: 
małym. Gotowa była sałata Laktuka po kupce. 
(1) Slimaczków po trzy, iay po parze, pęcak 
z miodem ochłodzony foiegiem (2), bo i ten mu­
si w rachunek weyść , owszem na samprzód , to 
co w pułrnisku niknie; oliwki Hi :zpańskie, dynie, 
bulwy (3) i tysiąc innych. przysmaczkó w wcale 
wspaniałycn. Byłbyś z mey hoynośd słuchał na 
przemiany, to spiewanie , to muzykę, - to wi er­
szyki. Lecz ciebie niewiem u kogo, Oll:rygi i 
Krotofile zatrzymały. Przypłacisz mi, boś się ze 
mną · twardo obszedł, pozazdrościłeś niewiem czy 
sobie ~ mnie zaś naypewniey. Jlebyśmy uciech , 

muie , 1\:t nim altanka z pokoikiem , i gabinet em , 
ouz fożem ; do spoczynku , gdzie lł a by dzień prze­
bi ia; gdyż aż do dachu okrywa altuk~ la~orośl 
winna , w k torey iak w lafku Prz y by ły si~ znaydu ie. 
Tu . tak_że. zrzód{o wypływa, i chowa s i ~, daley ła­
wki ku spocznieniu, od nich p.rowa.dzona rowkami 
wod.o. , obchodzi iezd nicę ; chfod da i;ic obsadom. 
Plinius ad Apo!lina„1m Uh. V, Epht. YI. 

p.L I N I U S ·z A. lÓl 

ile ś_mi~ch11, ile i powaźney mieli W' t-ow arŻyfi:wie 
r ozmowy. Moźeaz wprawdzie wspanialszą iadać u 
drugich wiecz~rzą' nigdzie iedn·ak weseley ·, swo­
hodniey, poufaley ; słowem, chciey doświadczyć, a 
ieś li po zaprosz-eniu µioim , . niechętnie rirngim 
c.dmówisz 1 wolno ci będzie zawsze· mi o.d~ąd . od• 
mawiać. Bądź zdr.:>w. 

nr. 

PLINIUS A WELLANOWI POZDROWIENIE. 

DŁ-ngoby hyło 1 ani · rzecz-, wymaga·, trat-wy­
mienić tobie, k t órym ia ; choć człowiek nie łat: ny 
cudze zwiedz,ać kąty , wieczerz-ałem u- pewnego, 
iak iemt~ się, widziało, uczciwość z osze:-ędnością 
lubiąceQ O, wedle moiego zaś·' zdania~ ze- skąpiłem 
pysznego; albowiem suhie i kilku wybranym . wy­
tworne k.ęsy , r.eszcie zaś ftołownikom, podłe . , i 
ścisłą miarą mierzone ftawiał. Wino nawet na 
trzy w buteleczkach podzielił klassy, nie dla wol­
ności wy.boru " al~ ab.y nie dawać do wymówienia 
prawa. A tak inne hyło dla siebie , i dla nas ' 
inne dlii n111ieyszych pr1.yinciół, (bo wiem ftopnia· 
mi u niego przyiaciele i _dą), inne swoim, i n11 szym 
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cłwórskim. Uwaiał to obok mnie· si~cłz~c:y, f · 
c-zym to chwalił , zapytał? zaprzeczyłem. Ty więe 
n-1ówił on daley, i11ki w tem zachóv.r.uiesź ·zwy-. 
C'l;ay r· Toź samo rzeknę' wszyftkim zafra-wiam; na. 
e::zyn lu.d1.kości bowiem: w frole miy.m zapraszam:, nie· 
na· upodlenie ; ró.wna-m więc· tym,. co się na ftół 
fł:awia,, lud2.i„ któr-ych. itołem i społecznością· int 
21równ·ałem moi:ą. Jakie· p· na.wet i dworskkh ~ 
na wet : wtenczas są_ ftołowniki , nie słuiący moi. 
Musisz więc· wiel'e ci,ynić sebie wyd'atku P By­
n aym!"iey. Jakże - moze bydź inaczey -~ Tern , że· 
dwo rscy, moi nie· to· piią-, co fa , ale ia to , co· oni. 
I zaHł e, ieśli d<i>brze: zyć lubisz , niepowinno się· 
t o bie wydawać ciężko. , dzielić twóy gufi: z wielą. 
Chcesz zaś os1.częd'zać P lepiey to uczynic pomiar­
k o wa.niem swoim z dochodami , nii oh-elgą dru­
gich.. Co. dl-0tego· piszę , , a.bym tobie dohrey na· 
d 'z. •ei młodzień':cze· , z· pr.zychylności mey ku to­
bie· wskazał przykład· . ud: którego. masz za0wszei• 
bydi. daJekim .. Miey pr.zet o, na; pamięci; lhzedz się 

zaw:>7.e nowey- tey społeczności,. sk.ąpfrwa· z wy­
fi:a.wą ,. które- ud'zielnie- c'bod'ząee z· siebie- z11lety· . 
niem-.dą,.. s.zpetniey· iesz·cze· się: wydaaci, uzem po-­
łą,cz.on.e.. B'ąd'i.. zdr.Ć>)V~ 

lt.ONlE~ C 

105 

PRZ ·)7PISY · 

DO .. L ·LS TU I .. 

' (1) Rzymianie iednemu Rzymowi nazwisko mii~· 
fta U,·bs „ iak teraz 7.owiemy Stolica·„ dawali. 

(2) Co tcysiąc· kroków: 'nazywali Rzymianie· 
milą, Mil'iar.ium,. a kaidąw.ymierz·oną.mH.ę. ozna-­
czali gbzem, który i dla- wi.adomoś.ci. u·biei'oney 
drogi , i d1a· ~pocz·ynku. pi-esz·ych· ,. a-z . siada1'lia ~. ko„. 
nia iezdnych sluiyt · Milę · d'ziełili: ,na· ośm cz~ .. ści, · 
s1aClium. , na krok Rzymski rac·hułą• czte,r;y fropy P> 

sześć cali, pięć liniy.· Er.ancuzkidh. 

( 3) Specu lar-e~, na·zwan e· cżyłi: Prx.eyrxelnie ,. s ł'o­
wem -tłumaCZCł~ , . od' kamienia. pr.zeźroczyil:~gQ (La­
pis Specularis.) n<1zwane,,. któr,eg~ .da.wni Rzymia­
nie· za szyby: do . . ok.i.en: uży;w.ali.. ' 

(4) Caua aelliiJ.m· na:z-wane było to· mieysc;e 
między murami; domu. dolne, i otwa-rte ,. dokąd: 
s ię zgromadzali. w. mieście· u· theznych ,. ws'J';yscy od--
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wiedzaiący., $O.lut~ntes, czyli na· audye'ncyą przy­
byli. 

(5) ł.agodną i krótką Włochy maiąc zimę, 
lubią na ot.wartym mieyscu w tey perze takie 
przebywać , dla ogrzania się ciepłem słofica ~ w tex­
cie nazwane iefl: mieysce to Hybernaculurn , czy­
li zimowa leia, i Gymnasium mieysce od grow, 
któremi mocyą sobie sprawiali, 

„ 
, (6) Text inówi non legenaa, setł lectitanaa, 

ro.Z.nica bowiem ieG: wielka międ·z.y pismami, k t ó­
re się dla nauki czytaią, a temi , co· dla zabicia 
czasu ' 1i 'pró·inowania kto w rękę hie-rze. 

. . . 
(7) W zwyczaiu mieli Rzymianie dawni, co 

i teraz we Włoszech się i.achowuie, zuypiać pod 
czas lata,· południową godzinę upah1, co nilzy­
wali meriiłiare. Varro ekonomifl:a Rzymski, kstał· 
tnie ten sen nuywa , 'niby wszczepiony sen , in· 
$iticium somnum, Że się na krótką bierze chwilę, 

. w śrzod dnia zabaw. Oprócz gorąca mieli dawni. 
mianowicie na urzędach będący wysokich , i te do 
tego przyczyny, iz pned świtepi przybrani zu. 
pełnie, z domu wycflodzili na obowią1.ki urzędu 
swolego , iako t_o : do JmperatOJ'a , do obrządków 
p0świętnych i t. d. które zwali Officia antelucana, 
Nie mieli więc niei;.ylko , c~asu , krótki~- nocy . na 
~abawie- lub rospuście trawić, ale krótkości no· 
c.negą spoczynku, p~ludniowym snem dopo.ma­
gal_i„ 
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· (S) Sk1epy na wina żwali Apothec4, a maga-­
zyny zbożowe Horreum, częlło oba za ie dno bra­
li. Widno, że ·sklepy nie w ziemi dawni za kła­
dali, bo w ich kraiu nie marzną w budynkach trun­
ki. YitrułJiu.r przepisuie . aby oba były, iak nay­
suższe, od północy weyście maiące, a z południa 
zawarte zupełnie. 

(9) Tricliniutn od trzech łói, na których le­
żąc dawni iadali, nazwane, a tribus lectis flratis, 
2.a~ładali na lato ku wschodowi ·, a na zimę ku za­
padai.i(łemu słońcu. 

(10) Ges1atio, ambulatio, były to ulice gę­
Lł:o drzewami obsadzone, albo szpalery z drzew 
dzikich, do spacyru lub iazdy , ziemia·'. w nich ro­
wnana, i i. Wirem wysypaila . Vitruvim ,k t óry w Xię­
dze V. uczy sposobu onych zak~ada ni<1; . ' każe ie 
zakładać na ftronie południa , pod czas równych. 
noc , aby w lecie cień ; a zimą słońce miały, co · 
_i w naszym ·kraiu dla wygody drzewa• i oschnienia 
prędkiego służy. 

(11) Xyifus c o teraz dziką pmmenadą nazy ... 
waią , z wysady dr zew różnych ~ t akowy lasek czy­
niący , w różne p oftaci domów , okrętów ~ zwie­
rząt dawni 7.akładali. 

(12) Rzymianie , dziel ili noc · na cztery ró­
wne części, od trzech godzin kazda, z własności 
nocy . w:z.ięte , pier:.vsza zapadu słońca ł'espera, 

drugac1.ęść, uciazek zwana ·Conticinium • co Niem-
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cy zowią Feuerabena, ze od prac i zach~dów ludz­
,k.ich się przell:awa; człowiek w te·m zaciszu ; chwi­
li ~pocznienia używa. ·· Wiatry nawet nayc1,ęściey 
po zachodzie ull:aią, i w naturze cichość się robi. 
'Trzecia wzięta od czynności t ego domowego pt a-

. ·ka, 'CO ' po· zaszłey głęboko nocy godziny głosi ·, 

kuropiey, Galliciniurn zwane. Czwarta .Poświt 
Lwciferum, od weyścia poranney gwiazdy. 

(13) :Święta były Saturnalia nazwane dla 
:służebnych i ·gminu, w których im wolno było 
:Z nakrytą 'C~apką z panami · swemi iadać , onych 
.hrać pofi:awę .• zwier·ichnictwo , i wszelką w domu 
/r'ozryw"ką ·si~ bawić. ' 

·{14) Przepychy. w domach wieyskich, pod 
miaO:em Suburba.nae .zwane , uźywali w budowli, i 
-oney A:roi.eniem dawni, lecz w tych, które w głąb 
kraiu mieli , wygody t ylko i ozdoby przyzwoitey 
patrzyli. Te mieysca nazywali .Secessus, schronie­
niem od tłumu miafi:a , i ty6iącznych onego zatru­
dnień drobnych , k tóre P linius , słusznie w je­
dnym .mieyscu głupi.m krzątaniem się zowie. Tam 
'Używali swobód życia dla siebie , które oznaczali 
wyraoom' panowania , i~ ulegać nie trzeba Ji,yło 
moznieyszym , ani doznawać natręctwa proszą­

·cych ·O pomoc w interessach , iako tenie autor 
w innym mieyscu pisze: „ O S7.częśliwa swobodo, 
.„ gdzie .~ę ani ·rumor tworzy , ani moich w. przed-· 
,„ pokoiu -hrz~k ~łysz~ pokłońcow J. ani ,mię dwor„ 

I 
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„ ski zadyszały z domu do pana wywoływa swe­
„ go , lub przodem posłany oznaymiciel, nie mia.. 
„ sza domu megp , zwiafrowaną ~izyt!l zacną. „ 

~- O L I S 'T U -~~ 

(1) LAktukę d•wano na :sam początek wiecze­
rzy , po główce na gościa ., ·dla wvhudzenia i-edze• 
TI!Jł; takie zwykli u Rzymian dawać i w końcu po 
przepiciu się , dla ochłody i <>trze:i.wienia. Martia­
lis tak pisze : 

Kiedy Pasztet prze(l ··si~ widz~ „ 
~ twoi;i Laktuk;i si_, spotkalll·: 

. Za ślimaki dzi,ki nilkie_„ . 
Niemi głodu pozby-ć niechc,. 

Kato nizey. w swey .xiędze ·-0 GospodarA:w-ie , 
uczy tuczenia ślimaków w zakładach :ilimakunie 
zwanych. 

. 
(2) Alica eo text zowie, wychodzi na nasz 

pęcak , robiono go. z gat unku ięczmienia, inni 
twierdzą z kukuruzy (Zea) , w fi'ępach otłuki· 
waney; muls~m zaś był trunek robiony z miodu 
surowego, winem frarym przypra wnego. Przypi-
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suią mu , wzbudzanie chęci do iadła, odmiękcze­
nie żołądka , tuczenie ciała. Stąd przywodzą J.tar­
ca fl:oletniego nazwi.skiem Pollio Romulus , gdy si' 
cesarz AnguO:us iego zapytał , iakim sposobem , 
..viek tak długi , rześki, zachował p odpowi~d:i dał 
tę: Intus mulso, foris oleo; piciem miodu, tar­
ciem ciała oliwą. 

' 
Śniegu zaś używała lłarotytność do chłodze-

nia potraw i napoiu , i były sklepy , gdzie cho­
wano przez lato złoźony na· 6łomie śnieg. 

(3) Bulwy nawet surowo iedzono , Martialis . 
żonatym_ one zaleca. 
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Crategus, · Ali fier, ou Afcrolier. 

~ I . 

O, ) . ---Coriaria-:------ _ - -· - - - - -C~e-. - -.-- -----a;be1·b 

~~kana, ~.Virgi11iana Cor.ououilk;. _ ___ ---Cornelius-Ki = Coryll~s . . . _ = Coud_ricr_, _____ 1 · Hafel n 

~ Colinus. Ful!etc Sumach. . 
--~tyllido~-- ~-----. --- - ---

- .- --c;idonia-. --- - - ---~~~-- -- Q!1ittenba1 

- --- - - - --Citd fus canadenfis, feu1per Citdfe. 
' vircns, 

~ -naphne,vel Mezereo_n__ _ Garou, 

D. 4, -Oiervilla, v. Lonicer;:--- --- Diervill;.--·-- ------sPeck-Lili 

~ --ru;;; Canadenfis.-- /-- Bois - de Plomb. -- - ----C:derhol --::.__ _______ _,,,__ -- ' 

~ ~~a vide Solanum. 

D. 5, Doria vel Othonna, · 
~ --------- ------------- -----' • 4 Diofp iros americana. 

~ ~ Echin-omclocać'cus.-- ~onMelon dcl' IslcdcSaint 
· Chnftophle 

~ - --"Eleagnus-.----- --- Olivier fa~1vage. --

~-= Ell1chrif:1m. . --~m~rtcl~-- ------;.....~ 
• 5, IEmerus, vide Coroniłla vel Se-

0--- ---~Jara . ___ - -----'--'------ --- --

~l--~o:'.f~u·u1~-~- ----------
. 4. Evonimus. Fufain. o--- --- ------- --------- -
~ __ Eo~~~~~~-- ____ E_uphorb_e. ___ _ 

• 5 E I dra ' l Ra.ifin de Mer. J ~ _ __ .p1e___:_ ____ .____ __ -------
. 5 · faje a Africana, , Brugere, Heidc. 
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